mr 4£ w . 
E4 »1 jotsks 
27 „IJ 


977 w TJT ez 


AS i 


Pr. 


cena MED vr. 


Jagi 21 toska 


| 


WYCHODZI CODZIEN 
Redak I Administracja: Nadost k 
a A E 6. 1 p. ti, y asianyeh rękopioów nlo wwraca sią 
Lwów, Moebnackiogo 1-48 P.K.O. 503.750 


Rok VII. 


- Kraków-Lwów, wtorek 19 czerwca 1934 r. 


NIE RANO 


Dziś 8 stron 


PRENUMERATA 
u dostawę do domu (roznosicielem leb 
poeztą) miesięcznie . . . . —4zżł. 
bez dostawy tj, przy edblorze w kae. 
toreeh wydawa. miesięcznie . 3'50 sł. 


Nr. 165 AB 


Obóz Koncentracyjny w Polsce 


Osoby, zagrażające bezpieczeństwu publicznemu 


WARSZAWA, 17. 6. (tel. wł. — G.). blicznemu. Jak się dowiadujemy Rada koncentracyjnym. 
Dziś przedpołudniem odbyło się posie- | Ministrów przedłoży Panu Prezydento- | 


dzenie Rady Ministrów, na którem ome- 
wiano sprawę ustosunkowania silẹ do 
osób, zagrażających bezpieczeństwu pu- 


wi projekt dekretu upoważniający rząd 
do osadzenia jednostek, zagrażalących 
bezpieczeństwu publicznemu w obozie 


, 
j 


ji 


Nowy sukurs dla żydostwa polskiego 


„Hajnt“ z 31. 5. podaje wywiad swe- 
go przedstawiciela z delegatami „Fede- 
racji Żydów polskich w Wielkiej Bry- 
tanji“, rab. J. Frenklem i L, Joskowi- 
czem, przybyłymi do Warszawy. Ostat 
ni jest bogatym fabrykantem odzieży, 
pierwszy pochodzi z Galicji. „Federacja 
Żydów polskich“, założona w 1915 r. 
przez niedawno zmarłego malarza ży- 
dowskiego Leopolda Pilichowskiego: 

„— Zadaniem jej fest zorganizowanie 
w jeden Związek Żydów angielskich, po» 
chodzących z Polski, Pomagamy imigran. 
tom z Polski urządzić się, wspieramy ich 
na miejscu i przesyłamy pomoo do Polski 
na cele społeczne i kulturalne, Myśmy 
wysłali również większe kwoty do Pol- 
ski dla kas bezprocentowyoch." 


Cel przybycia do Polski: 


„= Naszym celem fest weobieta nawlą- 
zania styczność z miarodajnemi osobisto- 


Telegramy 


WIEDEN, Rada ministrów zakończyła 
wbrady nad tymczasową konstytucją, która 
ma wejść w życia z dniem 1 lipca. 

HAVANA, Podczas bankietu w chwili 
przemówienia prezydenta Madisona, rzu” 
eono (l> Bali bombę, któraj wybuch zranił 
prezydenta w rękę i zabił na miejscu ste. 
nografa, oraz zranił 10 osób, Sprawcą za- 
machu był komunista, 

TROMSOE, Członkowie polskiej ekspe- 
dycji polarnej wyruszyli dziś stąd stat- 
kiem łowieckim na Spitzbergen. 

WASZYNGTON. Ssnat przyjął projekt 
hetawy o ograniczeniu kredytów dla ofiar 
suszy də 525 miljonów dolarów, Suma 
przeznaczona na nagrody na echwytanie 
Dillingera i innych niebzzpiecznych prza. 
stępców ograniczona została do 50.000 do- 
‘arów, 

WARSZAWA, 16. 6. (PAT). P. Pre- 
zydent Rzplitej mianował ministrem 
spraw wewn.prof. Leona Kozłowskiego, 
z jednoczesnem pozostawieniem go na 
dotychczasowem stanowisku premiera. 

ŁÓDŹ, 16. 6. (PAT). Na zawodach 
fekkoatletycznych o mistrzostwo okrę- 
ku, Kwaśniewska ustanowiła nowy re- 
kord polski w rzucie oszczepem, osiąga 
jąc 39.10. jest to wynik lepszy o 2.7 od 
rekordu Smętkówny. 

POZNAŃ, 16. 6. (PAT). W dalszym 
ciągu turnieju tennisowego o mistrzo- 
stwo Polski rozegrany został finał grv 
pojedynczej pań. Jędrzejowska pokona- 
ła łatwo Volkrherówną 6:4. 6:2. 

W półfinale gry podwójnej panów, 
Hebda - Wittman przegrali z Tarłow- 
skim - Bratkiem w pięciu setach. W grze 
mieszanej Volkmerówna - Hebda poko- 
nali parę Lilpopówna - Popławski. 

SOPOTY. 16. 6. (PAT). Rozpoczęły 
się tu zawody konne z udziałem 42 
jeźdźców. Polacy odnieśli suckes, zaj- 
mując dwa pierwsze miejsca. Kpt. Biliń- 
ski — l-szy w czasie 1.26. por. Nowak 
— drugi w czasie 1.28. Jeżdźcy niemiec- 
_cy mieli czas o 10 sek. zorszy. 
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ściami polskiego Żydostwa, g klerowni. 
czemi instytucjami — społecznemi, kultu. 
ralnemi i politycznemi, zebranie mntorją- 
łów, dotyczących stanu Żydów w Polsoe. 

Przedsiębierzemy obecnie środki, aby 
zjednoczyć polskie żydostwo we wszyst. 
kich brytyjskich dominjach i kolonjach, w 
Australji, południ»waj Afryce, Kanadzie 
1 Nowaj Zelandji, Dzięki tej pracy źródła 
dochodów będą znacznie większe i będzie- 
my mogli przyjść z większą pomocą Żye 
dom polskim,“ 

„Federacja Żydów polskich" ma cha- 
rakter polityczny: 

„== Jako przedstawictelstwu polskich 
Żydów, wypada często zajmować się pra. 
og Polityczną, Poza wstawiennictwami w 
polskich Insłanojach politycznych uważa- 
my za swój obowiązek oświetlać nrawi. 
dłowo sytnaeję Żydów polskich bronić 
od zarzutów, które mogą przynieść szkodę 
Żyd»m polskim,“ 


Żydzi w Anglfl zajmują kierownicze 
stanowiska: 

w Sytuacja Żydów w Anglji navgół 
poprawiła się, Wielu żydów zajmuje waż_ 
ne stanowiska, Jest nawet sporo żydów 
polskich, który nadają ton w angielskim 
świecie finansowym." 


Żydzi 1 Anglicy są skłonni poprzeć 
Żydów, sle w Polsce. Do Anzlii, pomimo 
że jest ich tara mało, nie radzą jechać: 

„= Przepisy tmigracyjma są b. ostre, 
Tmigranci są wystawieni na utratę pienię, 
dzy, wydanych na podróż, Dlatego ostrze 
gamy, aby lekkomyślnie nie puszczano się 
w drogę,“ 

W ten sposób żydostwo Światowe 
zdobywa nową organizację pomocy Ży: 
dom polskim. Z tego źródła płynąć bedą 
nowe fundusze, podtrzymujące Żydów 


a Z 


w ich walce gospodarczej z ludnością 
polską. Czy tylko gospodarczej? Ma to 
być organ, urablający opinję światową 
na modłę żydowską. Pomagać w tem 
będą Żydom również Anglicy. Ale ani 
jedni, ani drudzy nie zachęcają swych 
protegowanych do przyjazdu do Angli:: 
wolą im pomagać finansowo I politycz- 
nie, byle nie mieć ich u siebie w kraju... 


Kinematografy w Polsce 


g.) Główny Urząd Statystyczny R, P. 
wydał 3 zeszyt, serji C. pt: „Statystyka 
życia umysłowego t kulturalnego", w 
którym, jako ilustracje oświaty pozaszkol- 
mej w naszam państwie znajdujemy dane, 
dotyczące kinemattgratów, Nie wchodząc 
w to, czy ta „oświata pozaszkolna" zawsze 
nalężycis spałnia swe posłannictwo, stwier 
dzić Chcemy, że w Polsoe pracowało w r, 
1932 — 752 kinematografów, w tem 360 
dźwiękowców. Czy to dużo? 

By na to odpowiedzieć należy przypa- 
trzeć się ilości tych przedsiębiorstw w in. 
nych krajach. Taka np. Angifa zanotowa- 
ła w r. 1931 — 5041 kin. Francia 3115 (da. 
na z r. 1910), Hiszpanja 3100, Niemcy 5589, 
Włochy 2500ż Ktoś mógłby słusznie stwier 
dzić, żę nie równać się nam z temi m». 
carstwami, Ale nawet mniejsze raństwa 
wyprzadzają nas poważni, I tax np, ma: 
ła Austrja posiada w r. 1931 — 745 kin. 
Czechosłowacja 1250, Belgja 780, Szwecja 
1190. 

Więc 3 pod wzlędem k1liurv kinema. 
tofragicznej, jeśli to tak tnawać można, 
stoimy na szarym końcu. 

Ciekawie przedstawia słą rozkład kin 
w poszczególnych województwach Polski. 
Stolica liczy 54 kinematografów, zaś wo. 
jewództwo warszawskie 55, województwo 
łódzkie 72, kieleckig 67, lubalskia 41, bia- 


łostockie 33, wiłańskie 10, nowegrodzkia 
14, poleskie 12, wołyńakie 25, poznańskia 
66, pomorskie 40, śląskie 77, krakowskie 
55, lwowskie 78, stanisławowskie 27, tar. 
mopolskie 27, 

Gdyby ktoś na podetawie powyższych 
chciał snuć wnioski, dotyczące kultury 
danych województw, kta wie czy cyfry te 
nie okazałyby się z uwzględnieniem ob- 
szaru miarodajne, 


Numer wakatyjny 
„Strażnicy Harcerskiej” 


Ukazał się kolejny numer „Strażnicy 
Harcerskiej“, obejmujący okres waka- 
cyjny. Na treść tego numeru składają 
się artykuły poświęcone książce Dr. 
Stojanowskiego o Hitleryźmie („Rasizm 
przeciw  Słowiańszczyźnie"*), artykul 
o ankiecie w sprawie historji skautingu 
w Polsce, Obok tego „Akcia letnia dru- 
Żyny harcerskiej" zawiera pożyteczne 
wskazówki dla kierowników drużyn. 
Artykuł: „Po zjeździe Walnym Z.H.P.* 
dalę ocenę odbytego w Wilnie w dniach 
11 i 12 maja Zjazdu Związku Harcer- 
stwa Polskiego. Pozatem: „Wiadomości 
o zlocie starszego harcerstwa“, Ze Z. 
H.P.*, „Z Polski i ze świata", Z książek 
i czasopism“ — składają się na treść 
tego numeru o znacznie rozszerzonej 
obiętości i — jak dowiadujemy się z noe 
tatki „Od Administracji" — wyc nego 
w  półtorakrotnej liczbie egzemplarzy, 
wobec wyczerpywania się dotychcza: 
sowych nakładów i wzrostu liczby pre. 
numęratorów. i 


Rumunia płaci 

BUKARESZT, 16. 6. (PAT). W ån 
15 bm. zapłaciła Rumunja wierzycielom 
zagranicznym na poczet kuponów od 
długów, sumę 100 mili. lei, co stanow. 
1/10 kwoty, która została ustalona ns 
podstawie niedawnego  porozumien!': 
z wierzycielami. 


Zapamiętajcie 


treść czytanych 
reklam! 


zebranie publiczne Polskiej Akademii Umiejętności 


Kraków, 17 czerwca. 

W sobołę 16 bm. odbyło się dorocz- 
ne publiczne zebranie Polskiej Akade- 
mił Umiejętności w obecności licznych 
członków min. W.R. i O.P., Metropoli- 
ty księcia Sapiehy, przedstawiciela P. 
A.L. K. H. Rostworowskiego, reprezen- 
tantów władz duchownych, cywilnych 
i woiskowych oraz licznej publiczności. 
Zagaił prezes P.A.U. prof. Wróblewski 
podkreślając żal swój, że w roku tym 
już nie przewodniczy zasłużony prezes 
Akademii prof. Kostanecki zpowodu swo 
jego ustąpienia, charakteryzując pracę 
Akademii w rok ub. i mówiąc o lej 
idealnych celach społecznych, czego 
wyrazem była w roku ub. sprawa 0- 
chrony przyrody. 

Szczegółowe sprawozdanie z dzia- 
łalności P.A.U. złożył sekretarz gene- 
ralny prof. Stanisław Kutrzeba, który 
poświęcił również wspomnienie zmar- 
tym w roku sprawozdawczym członkom 
„Uczeni powinni oznaczać się rozwagą 


I chłodem, ale j uczeni mają na szczę- 
ście jedną namiętność — namiętność 
pracy” — zakończył prof. Kutrzeba, 
poczem odczytał listę nowych  człon- 
ków Akademii. 

Nastepnie wygłosił prof. Stanisław 
Pigoń odczyt pt.: „Sąd nad Polską“ w 
„Panu Tadeuszu“. Mickiewicz obserwo 
wał na Litwie życie sz!achty pełne zła 
zdrady I prywaty. Świadczą o tem ak- 
tą sądowe, związane z rodziną wiesz- 
cza po mieczu i kądzieli. Tkwiła rodz'- 
na jego, w której „bliżei było do chło” 
pów siermięznych niż do posesjona- 
tów“, w odmęcie złych tradycyj pols- 
kości. Tak np. Zaiazd jest remiscencją 
zdarzenia prawdziwego — zajazdu Ja- 
na Soplicy w Cąbrowie. W poemacie 
powołał _wieszez przodków swych na 
sąd; sąd wieśki i głęboki, sięgający 
podstaw etyczno - społecznych życia 
narodu. „Pan Tadeusz”, wezbrany uczu 
ciem, prawdy więcej zawiera wewnę- 
trznej, niż w rumieńcu słów i złudą sa 


słowa: „chciałem pominąć tak małego 
lotu, pominąć w sferę ulewy i grzmo- 
tu...“ Odbywa się w eposie sad nad 
nierządem przeszłości. Wyraźnie za- 
znacza go Mickiewicz w odczycie: „0 
duchu narodowym“. .Księgi narodu po) 
skiego", idealzujace przeszłość Polski, 
są wyrazem tylko serdecznego pocie- 
szenia narodu. Sąd nad Polską przesztą 
odbywa się przedewszystkiem na oso- 
bie Jacka Soplicy. Znamięnna jest ta4 
jego dobrowo'ra pokuta, symboliczea 
»kspiacja, zgęszczony heroizm i meczeń 
stwo (z pogwałcenłem historycznej 
prawdy). I oto Mickiewicz uwierzył w 
najwyższą wartość narodową, w „du. 
cha poświęcenia się” | z wyżyny tego 
przeświadczenia  dokonuie sądu nad 
przejściowem złem całego pokolenia, 
A to jest podwaliną optymizmu najwięb 
szego poiskiego poematu. * 
Na zakończenie święta nauki polski» 
wystawione autograf i pierwsze wydr- 
nie , Pana Tadeusza“, J. B. 


„KURJER* z dnia 19 czerwca 1934 r 


Nr. 156 


Odpowiedź Kierownictwa w sprawie budowy. 


kościoła M. B. Ostrobramskiej na Łyczakowie 


Lwów, 17 czerwca, 
Od przeszło tygodnia jestem przednudo- 
tem ataków w prasie ze strony Prezydium 
Sekoji Architektów w związku z kierow. 
niotwem budowy kościoła Matki Boskieł 
Ostrobramskiej na Łyozakowie, 


BLUZKI PLAŻOWE 


BERTA STARK 


Z nastroju wytworzonego w tych arty. 
kułach — może nieznający sprawy czy- 
telnik wywnioskować, żą dzi.ją się tutaj 
jakieś niesłychane zbrodnie, jakieś barba- 
rzyństwa, urągająca kulturze i prawu, 

Ponieważ te zarzuty, a względnie spo. 
sób ich stawiania w wysokim stopniu 

odważa w opinji moją cześć zawodową 

i osobistą, przeto zmuszony jestem zabrać | 
głos w swojej obronie i przedstawić pu. 
dlloznie zreczywisty stan sprawy, 

Po wykonaniu konsensowych planów 
kościoła przez £=, Trof. Tedeusza Otkmiń- 
skiego, otrzymał laż, Stefan Neuhori peł. 
nomoonictwo od J. E „Ks. ArcyblsFapa 
do zorganizowania | przeprowadzenia bu. 
dowy. W drodze przetargu rozpisanego 
przez Inż, Neuhofta otrzymałem w przed. 
siębiorstwie roboty ziemne, murarskie t 
betonowo, W czasie robót Inż, Neuhoff 
od początku prowadził dziennik budowy 
I dostarczył mi rysunków konstrukcyj- 
nych, zaś śp, Prof. Obmiński przychodził 
od czasu do czasu na budowę jako kie-. 
rownik architektoniczny, Koszta budowy 
pokrywał J, E. Ks. Arcybiskup przeważnie 
z własnych funduszów. 

Po Śmierci śp. Prof Obmińskiego pow- 
stała kwestja kierownictwa architekto. 
nicznego. Przedłężyliśmy ją wspólnie z 
Inż, Neuhoffem J, E. Ks, Arcybiskupowi, 
który ją rozważył i po pewnym okresie 
namysłu wezwał nas £ oświadczył, że nie 
życzy sobia nowych osób w administracii 
budowy i polecił, abyśmy z inż, Nenmof. 
fem uzupełniali się na przyszłość w ten 


sposób, że do niego należyć mają pełno- 
mocnłotwa gospodarcze, administracja i 
sprawy konstrukcyjne, do mnie zaś spra. 
wy architaktoniczne, Z chwilą przyjęcia 
kierowniotwa arohitektonicznego zakoń- 
ozyłem moją rolę przedsiębiorcy na bu. 
dowie, jakolwiek łącznie w jednej osobie 
funkoji kierownika i przedsięhiorcy nie 
jest prawem zabronione i ozęsta bywa 
praktykowane, Tutaj jednak nznełem za 
stosowne zlikwidować przedsiębiorstwo 
tembardziej, że jako kierownik architek- 
toniczny miałem współpracować z Inż. 
Neuhofftem, mającym pełnomocniotwo wła 
ściciela finansującego budowę, Oczywiście, 
że kędące wtoku roboty murarskie mu. 
siały byó w dotychczasowej organizaoji 
doprowadzone do pewnej zamkniętej oało- 
ści, celem rozliczenia, 


KAPELUSZE KĄPIELOWE 


BERTA STARK 


Zaproszony na zebranie Sekoji Archi. 
tektów w ozerwou 1833 mogłem z pełnym 
pocznciem odpowiedzielności eświadczyć, 
żo ohjąłem kierownictwo arohitsktoniczne, 
Dodatkowy zapis w Maglstracie nie był po 
trzebny, ponieważ mój pierwotny zapis po 
okjęciu przedsiębiorstwa okazał sią wystar 
czejący dla władz budowlanych. 

Odtąd aż po dzień dzisiejszy odbywa 
się dalszt budowa we własnym zarządzie 
J. E, Ks. Arcybiskupa prowadzona osobi. 
ście przez Inż, Neuhoffa, który taksamo 
jak za żyola śp. Prof, Obmińskiego wyko- 
nuje rysunki konstrukcyjne 1 obliczenia 
statystyczne, do czego ma prawo jako Cy- 
wilny inżynier budowy, Rysunki archi. 
tektonicznej wykonywana były przezemnie 
względnie przez mojego pomocnika pod 
moją kontrolą częściowo u mnie w biurze, 
częściowo na budcwie. 

Stosunki osobiste na terenie budowy 
uległy różnym wahaniom, jak to zwykle 
bywa przy większym warsztacie pracy, 


Wynikła wskutek zadrażnień przesila- 
nie, doprowadziło do chwilowego wypłsa. 
nia mego kierownictwa, lecz na ingerencją 
J. E. Ks, Aroybiskupa nieporozumienie zo. 
stało zlikwidowana, przyczyny jego usu. 
mięte i po ponownym zapisia kierownictwa 
podjąłem na nowo pracę wspólnie z Inż, 
Neuhoffem, jako pełnomoonikiem Ks, Ar- 
oybiskupe, który w dalszym ciągu finan. 
suje budowę. 

Jako kierownik arohitektonłozny nigdy 
nie twierdziłem, jakoby szozegóły I pewne 
znieznaczne zresztą zmiany arohitektonicz. 
ne, kktóre na budowia wykonano, zrobione 
były wedłe planów śp. Autora projektu, 

Za wszystko, co zarządziłem i wykcna» 
łem ozy to sam, czy w porozumieniu z 
Inż, Neuhofiem ponoszę pełną odpowie- 
dzialność i ukrywać się nio myślę. 

Forma szczegółów może byó dobra lub 
zła, to kwestja dyskusji, a poczynione 
zmiany potrafię należycie uzasadnió, 

Stwierdzam zatem faktycznie, że w po. 
stępowaniu mojem nie wykroczyłem poza 
ramy etyki zawodowaj, władz budowla- 
nych w błąd nie wprowadziłem, ani nie 
byłam dwulioowy wobec Sekcij Arohitek. 
tów, co mnia publicznie zarzucono, 

Wyrażam zdziwienie, że z powodu 
pewnych powiedzeń, względnie niepowia- 
dzeń Inż, Neuhoffa na odczycie Sekcji Ar. 


PYJAMY PLAŻOWE 


BERTA STARK 


1123 


chitektów aż tak mocao poruszyła opinją 
1 tak pohopnie chciała mnia zdyskredyto. 
waó, ogłaszając fakt ukarania mnie grzy» 
wną 50 zł, za nie wywieszenie tablicy na 
budowie, 

Jestem spokojny | gotów w każdej 
chwili zdać sprawę z moich czynności 
przed kompetentną władzą, 

(-) ARCE. INŻ, W. DAJCZAK 
WE hierownik budowy, 


Wywki z dnia 
Głosy prasy o zamordowaniu 
Śp. min. Bronisława Pierackiego 


„Ilustr. Kurjer Codz.*, który, lak 
żwykle, jest dokładnie poinformowany, 
w Nr. 167 z 18. bm. donosi z Warszawy: 


„Śledztwo w sprawie zamordowania 
śp, rain. Pierackisgo ze zrozumiałych 
względów jast nadal jeszcze ściśle za. 
konspirowane, 

Policja zatrzymała kilku »sobników 
mocno poszlakowanych. Czy są to jə- 
dnak sprawcy zbrodni, władze śledcze 
narazie j3szcze nie ujawniają, Jedno 
jest wszakże pewne i wiadome, a miano. 
wicia, ż8 władze już w godzinach noc- 
nych znalazły się na tropie zbrodniarzy, 

Nasuwają tu ciekawa refleksje, 

Klub BBWR. gdzie dokonany został 
zbrodniczy zamach, znajduje się przy 
ul, Foksal 3. Ulica ta mająca długość 
kilkunastu domów, jest ślepa, t9 znaczy 
że zaczynając się od ul Nowy Świat, 
kończy się bez wyjścia, W środku ulicy 
fast tylko jeden wylot po stronie pa- 
parzystej na ul, Kopernika, Dom nr, 8, 
znajduje się na końcu ulicy, którą wno- 
przek zamyka pałac hr. Zamoyskich i 
w miejscu tam niema żadnego wyjścia 
ani wylotu. 

"W domu, gdzia znajduje się Klub B. 
B. W. R, znajdują się jeszcze 

dwie placówki dyplomatyczne, 

Na pierwszym pietrze nad Klubem 
znajduje się poszlstwo norweskie, a na 
drugiem piętrze meksykańskie, I oto ten 
dom, gdzie mieszczą się dwie placówki 
dyplomatyczne 4 gdzia schodziły się da 
lokalu klubnwago najwybitniejsze oa). 
bistości ze Świata dyplomatycznego, nie 
miał żadnej ochrony policyjnej. Dopiero 
na przeciwległaj stronie ulicy, w odle- 
głości kilkudziesięciu metrów, przed do. 
mem nr, 10, gdzie znajduje się posel- 
stwo japońskie, znajdował się pasteru- 
nek policyjny, Teoretvcznia posterunek 
ten nie mógł stanowić również nchronę 
i dla domu nr. 3, gdyż znajduje się na 
drodza d» pierwszego wylotu uticy, a 
mianowicie między domem nr 3 a ra. 
giem nl. Kopernika. Ale w calej spra- 
wie był jakiś niesamowity przypadek, 
który ułatwił zbrodniarzowi ucieczkę. 
Przypadak tan nolezał na tem. ża zanóś. 


no wszczęto alarm i że wszyscy świad. 
kowie ucieczki zbrodniarza zgubili się 
i stracili orjentację, 

W chwili dokonania anA cA ha 
ulicy przad domem, w odległości zale- 
dwie kilku kroków od misjsca zbrodni, 
stało kilka aut z szoferami, Szoferzy nis 
widzieli zamachu, który nastąpił w 
głębi bramy, przy drzwiach wejściowych 
do Klubu, Słyszeli natomiast trzaski, 
na które jednak nie zwróci uwagi. 

PO ZAMACHU, 

zbrodniarz spokojnie i przez nikogo nie 
zatrzymywany, wyszedł na ulicę, Wi. 
dzieli go szoferzy 1 widziały go Jsoby, 
siedzące na trasie Klubu, znajdującym 
się w głębi ogródka d strony ulicy. 
Dopiero po dłuższej chwili, kiady śp, 
min, Pieracki, śmiertelnie ranny w gło- 
wę, wbiegł do hallu i tam upadł na zie. 
mię służba wszczęła alarm. 

Osoby znajdujące się na tarasie, zda. 
ły sobita w tej chwili sprawe, ża widzą 
oddalającego się zbrodniarza, Woj, Be- 
lina-Prażmowsik i płk, Abraham —- jak 
to już donosiliśmy — najbliższą drową 
usiłowali pogonić za zbrodniarzem, ale 
przesadzenie wysokich sztachat, okala. 
jących ogródek, zajęło zbyt wisl3 czasu 
1 zbrodniarz tymczasem zdążył już skrę 
cić w ul. Kopernika, 

Powstaje teraz pytanie, 
jak zbrodnierz przedostał się przez 
odoinek przed poselstwem japońskiem, 
gdzie stał posterunek policyjny. Oto nie- 
wiadomo czy policjant stał wtedy na 
swoim posterunku i nie zorjentował się 
w sytuacji z powodu opóźniansgo alar- 
mu, czy taż chwilowo gdzieś się odda. 
lit Faktem jest natomiast, że w pogoń ; 
za uciekającym zbrodniarzem rzucił się 
woźny poselstwa japońskiego, który 
stał przed gmachem paselstwa. Policjant ! 
zaś cofnał się po jakiejś chwili w strone 
aut, skoczył na stopień auta ministra 
i kazał szoferowi ruszyć za uciekającym 
zbrodniarzem, który w tym czasia znikł 
już na ul. Kopernika, 

Od miejsca zamachu do ul, Koperni- 
ka przestrzeń wynosi okałn 200 m. Zbra- 
dniarz bieet ni, Kop?rnika dalszych 250 
m. i skręcił na prawo w cichą i wąska 
nl, Szczygla W tym czasie nadszedł 


dzielnicowy tej okolicy st, post, Obręh- | 


ski, Jest to człowiek  korpulentny, co 
prawdopodobnie utrudniło mu należyty 
pościg. Policjant chciał wydobyć broń, 
lecz został przez ostrzeliwującezo zbroę 


dniarza, któremu zagrodzii drogę, po- 
strzalony w rękę, 

Teraz następuje 

dalszy etap: ul, Szczygla, 

Jest to cichy, wąski zaułek, na któ- 
rym nia widać przechodniów. Ulica ta 
ma długości około 300 m. I kończy się 
również ślepo bez wyjścia, zatarasowa.. 
na wpoprzek jakimś domem, Jadynie w 
samym końcu, w rogu ulicy, po lewej 
stronie, znajduje się kilkanaścia wą- 
skich schodków kamiennych, przez któ- 
re wydostać się można pod górę na ul, 
Okólnik; stanowiącą tyły cyrku, Ckólnik 
ten, otaczając gmach cyrku, ma dwa 
wyloty na ul, Ordynacką, 

Otóż zbrodniarz spokojnie przebiegł 
przez ul, Szczygłą i znikł na schodkach. 
Na pustaj ulicy Szczyglej można było w 
pościgu za uciekającym, bəz żadnej oba. 
wy zranienia przygodnych przechod. 
niów, swobodnie strzelać. Fadnak żadne 
strzały za uciekającym nie padły I nikt 
ze ściganych go nie dopędził, 

Kiedy następnie po kilku minutach 
obstawiono całą okolicę policją, nik nia 
próbował nawet zajrzeć do najbliższej 
przy wylocie schodków kamienicy, 6-pię_ 
trowego domu Okólnik 5, A tymczasam 
tam własna schronił się zbrodniarz na 
schodkach i w domu tym przebywał 
dłuższy czas, poczem na szóstem pię. 
trza porzucił płaszcz 1 kapelugz I naj- 
spokojniej wyszedł na ulicę, 

'W tem miejscu fachowe koła wska- 
Wuja również na wielką  dezorjsntacje 
akcji pościgowej, gdyż nie kontrolowano 
przechodniów, wychodzących z Ckólnika 
B więc z miejsca, gdzie znikł ścipającym 
s 6czu zbrodniarz i zamachowiec, mi. 
mo odbywającej się obławy, swobodnia 
wydostał się na miasto. 

Co do samgo zamachu, to rzuca się 
w oczy, że 
"zamach był skrupulatnie uplanowany 

1 przygotowany, 

Wszystko wskazuje na to, że zbro- 
iniarz był poinformowany o warunkach 
terenowych, o porze, kiedy minister 
orzybywał d> Klubu, Zbrodnia była do- 
konana z zimną krwią i z wielką zu- 
chwałością. Morderca bowiem grał na 
psychologji otoczenia i wykonując za. 
mach, uczynił to z takim spokojem w 
zachowaniu, że nie ściągnął na siebie 
niczyjej uwagi, 

Również i 

sposób ucleoczki 


wskazuje na zimną kraw mordoarcy, kta 
ry, uciekając po zbrądni, oddalał się 
zoczątkowo tylko przyśpieszonym kro- 
kiem, aby nie zwracać na siebie uwagi, 
jak na uciekającego. Wreszcie trasa u. 
cieczki wskazuje, że zbrodniarz zgóry 
upatrzył sobie najdogodniejszą drogę od 
wrotu i miejsce 'awentualnego schronie. 
nia, z którego  właśnia skorzystał, 
Wszystko to wskazuje ostatecznie na 
pewnego rodzaju „fachową* robotę. 
Nie można w tej chwili ze względu 
na intsres śledztwa ujawniać żadnego 
kierunku podejrzeń, ale sądząc z dotych 
czasowych wyników śledztwa, można 
spodziewać hię, że już najbliższe godzi. 
ny przynieść mogą całkowite zdemasko- 
wania sprawcy morderczego zamachu, 


Ze wspomnień o zamordowanym 


Organ oficjalny „Gazeta Polska“ tak 
charakteryzuje działalność tragicznie 
zmarłego Ministra: 

Energja ministra  Pierackiego, nie 
miała nie z gwałtowności, Polegała ra. 
czej na talencie niszwykle precyzyjne- 
gə organizowania sobta aparatu pracy 
codziennej, i na stalym. konsekwent- 
nym, napozór monotonnym nacisku 
Oprów, które spotykał w swej pracy, 
nis rozbijał drazu i w sposób widocza 
ny, Musłały one pękać same pod nieu- 
stającym, chociaż czasami długo trwa. 
jącym naporam Jego woli, 


Ci zawsze wiedzą lepiej 


„Kurjer Poranny" piórem akademika 
W. Rzymowskiego usiłuje jątrzyć: 

„Nie wiemy, jakie jest imię 1 na- 
zwisko mordercy, który powalił mini. 
stra Rzaczypospolitej, als bardzo dane 
jast nam imię doktryny, która na swych 
znakach organizacyjnych wypisała zgóry 
słowa rozgrzeszenia dla czynów teroru 
i gwałtu," 


A więc niech akademik powie, co to 
za doktryna. Ale niech mówi szczerze. 
Tymczasem przytoczmy jeszcźb jedno 
zdanie tego samego autora, tym razem 
słuszne: 


„Berkarnie przelana krew najuboż. 
szego, maluczkiego człowieka stajo się 
podnietą i tarem, na której wykarmis 
się zbrodmia, zdolna wstrząsnąć gma' 
chem całego rządu," 


W następnym numerze (z 18. 6.) tdzie 
„Poranniak* jeszcze dalej: 

„Okoła godziny 9-9] wiecz. przed lo- 
kalem radakcji „Gazety Warszawskiej” 
przy ul, Zgoda poczęła się zbierać mło. 
dzież. Ponieważ policjanci strzegący re- 
dakcji, zamknęli bramę, manifestanci 
nie mogli dostać się d» wnętrza i p3- 
przestali na rozrzuceniu prowincjonal- 
nege nakładu pisma, załadowanego na 
stojący na ulicy samochód,* 

Co za szkoda. A teraz wiele na poli- 
cię: 

„Gdyby nie tak zdecydowane wystą- 
pianta policji, Kkwidującej manifestacje, 
gniew i oburzenie stolicy wobec ohydy 
zbrodni i wobao tych, których Warsza. 
wa odpowiedzialnością za tę zbrodnię 
obciąża, przybrałoby Sibi WIE formy 
ostre," 

Nie cenimy tak nisko Warszawy, Że- 
by sądzić, 1ż dała się wziąć na lep wy- 
wodów „Kurjera* ł jego redaktorów: 
Rzymowskiego i Stpiczyńskiego. 


Głos rozwagi konserwatystów 


Sanacyjny „Czas* z 17. 6. 34. pisze: 


„Toteż dla wyjaśnienia atmosfery 
konieczne jest jak _ najenargiczniejeza 
śladztwo, Zaufanie do sprawności władz 
bezpieczeństwa, poderwane bezprzykład- 
nem faktem zamordowania jej szefa 
właśnie w lokalu, w którym codziennie 
zbtrają się dostojnicy państwowi Oraz 
uctsczki zbrodniarza w biały dzień, w 
śródmieściu stolicy, musi być przywró. 
cone przez jaknajprędsze  wyśledzan.e 
wszystkich bezpośrednich — 8 o [le 
istnieją i pośrednich sprawców zbrodni." 


Następuje postulat usprawnienia służ: 
by bezpieczeństwa: 

„Władze bezpieczeństwa muszą byb 
usprawnione, Nie chcamy Się nad tem 
zagadnieniem dłużej rozwodzić, 813 
każdy rozumie, że sprawdzianem warto- 
ści policji nie jest polewanie studentów 
wodą, leez czuine oko nad wszystxierat 
metami. które istotnie knują spiski, za. 
maohy i plany wywrotowe" 


i objektywny rzeczowy wniosek? 


„Rząd powinien dążyć do tego, by 
wszystkie bojówki rozwiązać; nietylko 
prawicows, aia i lawicowe, nietylko opo- 
zvcyine. ale i Legion Młodych, 


| 


Nr. 165 


„£URJER* z 


Mord popełniony na ministrze Pie- 
zackim pozostaje zagadką. Nieznany jest 
jego sprawca zarówno co do osoby, jak 
i co do środowiska. Nieznane jest tło 
zamachu pod względem tak podłoża, jak 
i zamierzonych celów.  Niewiadomo 
wreszcie, czy wogóle tak wielostronna 
zagadka zostanie rozwiązana. Taka jest 
powszechna opinja społeczeństwa I pra- 
sy polskiej. 

Ale jest jeden wyjątek. Stanowi £o 
prasa żydowska. Ta już wie, skąd wy- 
szedł zamach ij wcale niedwuznącznie 
wskazułe na jego źródło i środowisko. 
Czy nie za pośpiesznie, a przedewszyst- 
kiem czy rozumnie? 

Pośpięch Żydów w świetle ich wy- 
buchowej emocjonalności jest może 
zrozumiały. Prąd antyżydowski staje 
się w Polsce coraz powszechniejszy. 
Obejmować on zaczyna kręgi, dotych- 
cząs$ zupełnie niedostępne dla bardziej 
wnikliwego traktowania roli żydowskiej, 
Tem silniej tedy pragną Żydzi zacłe- 
Śnić sojusz z temi czynnikami polskłe- 
mi, któryekh protekcja bylaby, ich zda- 
niem, wystarczająca, pod warunkięm 
jednakowoż, Że czynniki te korzystać 
będą stale z pomocy żydowskiej. 

Zamordowanie ministra Pierackiego. 
wohec fakty, żę sprawca jest nieznany, 
poimowane jest przez Żydów jako zja- 
wisko świetnie pasujące do misternego 
planu ich sugestyj I zamierzeń. Oto 
przez wskazanie wroga mą się dopro- 
wadzić do wzmocnienia opieki i pro- 
tekcji nad Żydami, przez wskazanie zaś 
siebie samych lake niezbędnych sojusz- 
ników, zamierzają Żydzi podnieść swo- 
ją wąrtość i rozszerzyć swoją rolę w 
życiu politycznem Polski. | 

Gra jest istotnie bardzo pomysłowa, 
aby sie jednal udała, trzebaby, żeby 
Żydom w charakterze potępłających | 
demaskiujacych teror | eamachy było do 
twarzy. A tymczasem w tym charakte- 
rze do twarzy im nie jest. Zbyt bowiem 
dobrze znana jest działalność Żydów w 
okresach różnych rawolucyj, aby Świat 


Czy rozumnie ? 


dnia 19 czerwca 1934 


str, 3 


nie wiedział, jacy byli w nich mistrzo- | żo o jego istnieniu. Byłoby rzeczą cie- 
wie teroru i zamachów. W świeżej pa- | kawą rozstrzygnąć, diaczego owo ogni- 
mięci są fakty teroru į ich sprawy w | sko nie przyszło na myśl Żydom, mimo 


komunizmie rosyjskim. A w Polsce ja- 
kie to nazwiska padają przy sposobno- 
ci procesów komunistycznych o zama- 
chy na przedstawicieli policji państwo- 
wej? — A czy było inaczej podczas róż- 
nych zamachów komunistycznych na 
terenie Innych państw? A kto dokonał 
zamachu morderczego na Petlurze? 
Prawda, nazwisko Petlury przypomi- 
na nam, Że istnieję też drugie ognisko 
teraru i morderczych zamachów. Mieści 
się ono w środowisku ukraińskiem. 
Ostatnie aresztowania, podjęte niemal 
w całej Polsce, przypomniały nam świe» 


ich talmudycznej wnikliwości i skrupu- 
latności w oszukiwaniu zenezy i tła za- 
chodzących zjawisk? 

Ale ciekawość nasza została wyra- 
żona tylko w formie retorycznego py- 
tania. Już bowiem dawno mamy ją za- 
spokojoną. Pizyzwyczaliśmy się mia- 
nowicie do tego, że teror ukralński nie 
wywoływał zbyt wielkiego oburzenia 
ze strony żydowskiej bardzo długo 
Przeciwnie, przez długi czas, gdy ten 


PROSZKI 


‘KOWALSKI 


STOSUJE SIĄ PRZY UDORCZYWYCH 


BOLACH 
JĄ 


GŁOWY 
MONIECZNIE 28 ZNAMIĘ 
SEACE w DIERŚCIENIU”* 
A UHR rannas ABKOWALSN (jama 
iński, przesiąknięty w owym czasie w 
całości nastroiem ofensywy  zamacho- 
wej i teroru. 

W obliczu powyższych zjawisk mo- 
żna tylko wyrazić zdziwienie, że Żydzi 
nie są dostatecznie powściągliwi w roz- 
prawianiu na tenat psychologii zama- 
chów 1 wskazywaniu ich tła, źródła 
l celów. Ale cóż na to poradzić: umia- 


teror szalał, to Żydzi montowali blok | rem nigdy nie grzeszyli, dziś zaś, jak 
mniejszości narodowych rzeciw polskiej | widać, zupełnie tracą głowę. 


większości, blok obejmujący obóz ukra- | 


Władysław Świrski 


) Wezoraj zwołano zostało żałobne 


Spraw Wewnętrznych i do Rodziny. 


Załobne posiedzenie lwowskiej Rady Mieiskież 


posiedzenie Rady Miejskiej, colom wyraże. 
nia uczaó s powodu mordn, dokonanego 
na osobio áp. mia. Bronisława Pierockiego, 

Imieniem Rady Miejskiej przemówił 
wiesprezydent Irzyk Który rozpoczął w te 
słowa! 

„Świetna Radq! Stoimy pod wrażeniem 
tragicznej śmiereł, która gremem uderzyła 
w oały naród, ckrywając Go kirem żałoby, 
% mikogemnej ręki skrytobójoy wadły 
wozoraj strzały, które przepląły pasmo ży. 
oia Minisira Spraw Wewnetranych Rządu 
Rzeczypospolitej śp, Bronisłeęwa Pięrąc. 
kiego, Zkrodnicza kulą ygodziła w głowę 
jednego z czołowych sterników naszego 
naszego życia prablicznego, nuiezłomnęgo 
szęrmierza wietkiej idol, która jest satan- 
darem naszego Nsroqu, idol poghodu Pań, 
atwo kn potędze, 

Nieznana są w tej chwili zątrnte ptu» 
dnią zbrodni, w których wyległ zamach, 
Skądkaiwięk jednak zemach top wyszedł, 
fast on zamachem na wielkie i cennę fp. 
hra naszego Faństwa, jest on zamachem 
pa miespołyte wartości moralne, które w 
tak eklubny I znakomity «posóh renrnzon- 
towa? śp, Minister Bronisłą wPigergọki,“ 

z kolni wiceprezydent Kreśli qylwetę 


$p. min. Pierackiego, jake żŻełnierza a 
przechedząc do r, 1318 oświadcza: 

„Speejalnie Lwów zachowa śp, Ministra 
Pierackiego, jako żołnierza we wdzięcznej 
pamięei. ún. Zmariy należał kowiom do 
najwybitniejczych żłęłmiaray listopadowej 
Qtrony Lwowa, walcząg o przynależność 
nagzego mianta de Rzeczypospolitej, jako 
komondaat TV. Odcinka. Toteż w Pantoc. 
pięlrwowskięh bohaterów Rdehył en jedne 
z najpoczytniejszych minige." 

Nastepnie p. Irzyk krośll prace peli- 
tygzma ŚR. min, Piorackięge I składa hołd 
nad etwągtą trumna Zmarłego. 

E kolaj p. Ireyų odorytuje telegramy 
wysłano do Rady Ministrów, do Min. 


Na wniossk radnego Thulliego Rada 
Miełaką uchwala nazwą uliey „Na Monis” 
zmięnić na; UJ, Bronisława Płerackiego. 

W poniedzialek, dnia 18 bm, e godzinie 
9 rano odpądzie qię w Bazylice archihate. 
dralne]j obrz, łać, 

Vroczystę nąbożeństwo żałobne 
za duszę poległego na posterypku 
ministra spraw wswnętrznych, 
$p. Bronistawa Piornok{ego 
na które to nakożeństwo zaprasza wstyśi. 
kię władzę cywilne I wejskąwo, Zwiacki 
| Stowarzyszenia opaz pąła spolzczeństwo, 
Włegystgw Beline ~ Prażmowski 
wajewodą Iwowski, 


Pogrzeb ś.p. min.Pierackiego 


Ciała zostanie przewieziona do N. Sącza 


WARSZAWA, 16. 6. (PAT). Clało 
śp. ministra Pierackiego przeniesione zo- 
stanie w niedzielę rano dg kościoła Św. 
Krzyża i ustawione w nawie głównej. 
| Włądzę duchawne zarzadziły, aby od- 
| prawiana codziennie o godz. 11,30 su 


Sudoryn 


proszku my = © c r MY © Ea 


Zajścia w Mokrzanach przed sądem 


W drugim dniu procesu o zajścia w 
Mokrzanach i Kupnowigach rozprawa 
rozpoczęła się po godz. 9-tej rano. 

władek Bereskil z Kupnowie, gos- 
podarz damu, w którym schronili się po- 
sterunkowł, przedstawił stan faktycz 
ny oblężenia jego domu. Tłum krzyczał: 
„Zabić żandarmów, chałupę spalić", Na 
pytanie porkuratora, Beręskl podaje, że 
mieszkanie jego było zdemolowane. — 
Tłum rzucał do mieszkania koły i paty- 
ki, a nawet ciężką cegłę. 

Następny świadek Plotr Tomaszew- 
ski podaje, że dom był oblęgany przez 
a do 300 ludzi, którzy mieli w rękach 

oły. 


Nastepnie zeznaje Świadek Łeśków, 
szwagier zastrzelonego Chomy. Podaje 
on, że do chaty Bereskiego szturmo- 
wał tłum, mając w rękach różne przed- 
mioty. Świądek słyszał okrzyki: „Co to 
ludzie! Nie macie karabinów w Kupno- 
wicach, 

Komendant posterunku w  Dydjaty- 
czach Ospa przedstawia sądowi prze- 
bieg zajść w dniu 5 maja, kiedy ludność 
z Mokrzan Wielkich przystąpiła do 
sypania mogiły. Mogiłę sypano przy 
drodze rublicznej w nocy. 

Świadek udał się na miejsce I zawo- 
łał do ludzi, którzy sypali mocgiłe: „Stój, 
policja“. Tłum się rczviegł. Ktoś 
krzyknął: „Nie uciekać, niech strzela". 
Inny głos zawołał: „Z łopatami na nie- 
go“, padały okrzyki „hura“. Tłum okrą- 
żył go. posterunkowy musiał się wyco- 
fać od domu Mandla. Tłum okrążył dom 
ktoś z tłumu wystrzelił z karabinu. O 
godz. 12-tej w nocy odezwały się dzwo 
ny, zbiegło się znów więcej ludzi. O g. 
1.30 przybył na miejsce ks. Bogucki z 
Makuniowa, ludzie wynieśli z cerkwi 
choragwie. Ksądz przystąpił do poświe- 


cenią mosiły, 

Nastęnnie zeznaję kierownik  relo- 
nu VI, w Samborze p. Jurkiewicz. — 
Ustalał on podłoże zajść w Mokrzanach 
i Kupnowicąch. Podaję historyczny rys 
akcji OUN. dla opanowania mas. 

Dopero na wiosnę tego roku rozpo- 
częto nową agitację w kierunku sypania 
mogił Przy gotowych mogiłach usta- 
wiano bojówki zaopatrzone w broń 
palną. Stwierdzono, że bojówki te strze 
lały 1 śpłewały pleśni rewolucyjne. 
Ezgzekutywie krajowej OUN zależy na 
stałem  podniecenłu ludności, bojówki 
więc co noc alarmowały ludność, strze 
lano, bito w dzwony. Rozpuszczono po- 
głoski, że strzelcy i policja rozkopują 
mogiły. 

Świądek przedstawia, że tło zajść 
późniejszych w Mokrzanach i Kupno- 
wicach wykazuje, jakie były fatalne 
nastroje i do czego zmierzała agitacja 
OUN. Świadek podaję, że dużą winę 
ponosi duchowieństwo gręcko - kat., 
którę poświęcając mogiły w nocy, 
sankcjonowało niejako nielegalny czyn 
sypania mogił. Wszystko to jest robo» 
tą krajowej egzekutywy OUN. 

Po przesłuchaniu Świadków, obroń- 
cy przedstawili dodatkowe wnioski 
i zaproponowali przesłuchanie nowych 
świadków. Trybunał odrzucił prawie 
wszystkie wnioski, dopuścił natomiast 
te wnioski, które przedstawiono dla 
wykazania alibi oskarżonego Chomy. 

Z kolei rozpoczął swe przemówienie 
prokurator dr. Wiśniewski. Mowa pro- 
kuratora trwała przeszło godzinę i sta- 
nowiła przypomnienie faktów zajść 
i bardzo obszerne oświetlenie wypad- 
ków z szerszego punktu widzenia. Pro- 
kurator stwierdził, że polcijanci byli 
ścizani przez tłum na przestrzeni 7 km. 


oblęgani zaś byli przez 4-ry godziny. 
Stoczyli dwukrotnie formalna bitwę z 
tłumęm, drogę torowali sobię bagneta- 
mi, cudem uniknęli śmierci. Bilans 

zajść: Posterunkowi pokrwawieni w 
4-ro godzinnęż walce, wystrzelili 40 na- 
boi, po drugiej stronie w tłumie tylko 
ieden zabity. Policjanci zbicł | zmasa- 
krowani, pełniąc swą służbę nie zapom= 
niell o instrukciach, nle dążył do rozle- 


wu krwi, nie chcieli ofłar. Zachowywali 


się szlachetnie i to zasługuje na pod- 
kreślenię, Tłum natomiast dażył do roz 
brojenia policjantów i znęcania się nad 
nimi. 

To wszystko była akoja OUN, akcja 
przemyślana robienia rewolucii. Oskar- 
żeni to gorliwi współprącownicy inicla- 
torów i zakonspirowani kierownicy 
akcji. Na ławie oskarżonych powinno 
zasiąść 300 osób, ci wszyscy, którzy 
brali udział w  rozruchach, zasiada” 
jednak czołowi przywódcy, powinna 
ich spotkać surowa kara, gdyż targnię- 
to się na posterunkowych policii, któ- 
rzy reprezentują władzę | majestat 
Rzeczvnosnolitej. 

SAMBOR, 18. 6. (PAT) Po przemówie. 
niu obrońców wszysoy oskarżeni w ostał- 
niem słowie rposili o uniewinnienie, Try- 
buna? udał si ena naradę, i o godz. 18,45 
ogłesił następnjący wyrok: 

Skazani zostali: Piotr Striżyk na 3 la- 
ta, Teodor Kaczmar na $ lata, Paweł Plu- 
ta na 6 miesięcy, Michał Lilakowski na 
6 miesięcy, Michał Łuczka n atrzy lata, 
Michał Kaczmarek na dwa lata, Ilko Ba- 
łabuch na 3 lata, Fedko Wąsowlor na 1 
rok, Wasyl Nakoneczny ne 10 mics'ecv, 
Plato Krawieo na 3 lata, Stefan Moskal na 
2 lata więzienia, 

Oskarżeni Danko Gabacz, Iwan Kaj- 
drowicz I Stefan Choma zostali uniewin. 
nieni. Strony zastrzegły Sobie prawo do 
namysłu, 


ma została odprawiona w tym dniu w 
kościele dolnym. W niedzielę o godz. 
12 otwarty zostanie dosten da trumny 
Zmarłego. Przed trumną pełnić będą 
straż honqrową Koło 4 pp. leg. Związku 
Lęgianistów, Polleji Państw., KOP. 

W poniedziałek od rana dọ godziny 
9.30 trwać bedzte składanie wieńców, 
O godz, 9.30 odprawiane zostanie nahr- 
żęństwo óałebne, które celebrawać bò- 
dzie ks. kardynał Kalkowski, Na nabne 
żeństwe przybęduie rząd in corBoro 1 
kerpus dyplomatyczny. Wstęp do kos 
ścioła mają tylko delegacje. Po nabo- 
żeństwie ruszy ną dworzec główny kon- 
dukt żałobny prowadzony przez ks, bi~- 
skupa Gawlinę. 

Q godz, 13 pociag żałobny odjedzie 
da Nowego Sąęza I zatrzyma się w dro» 
dze na 7 stacjach m. iq. w Koluszkach, 
w Piotrkowie, Częstochowie i Tarnow:a, 
gdzie delegacje z tych teronów składać 
będą hołd śp, Pierackięmu. Z Tarnowa 
ruszy pociąg bez zatrzymywania się do 
Nowego Sącza. Pogrzeb odbędzię się wę 
wtorek dnia 19 bm. w Nowym Sączu w 
rodzinnem mieście Śp. ministra Pierac- 
kiego, gdzie miaszka jegy matka. 

WARSZAWA, 16. 6. (PAT) W trak- 
cie prowadzonego śledztwa w sprawie 


| mordu ronetnionego na osobie śp. Mi- 


nistra Pięrackiego stwierdzono, że 
zbrodniarz oprócz rewolweru, którego 
użył do popełnięnia mordu, posiadał 
przy sobie pocisk napełniony materia- 
łem wybuchowym. Bomba, która wie 
docznie wskutek defektu w mecha- 
nizźmie nie wybuchła, została przez 
zbrodniarza porzucona na ulicy podczas 
ucieczki. Bomba ta została przekazana 
rirotechnikom, celem zbadania jej kon- 
strukcii i ustalenia rodzaju materjału 
wyhuchowego. 

Władze sąodwe i śledcze prowadzą 
energiczne śledztwo celem wykrycia 
sprawcy mordu. 
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RYGA, Władze bezpieczeństwa aręszto” 
wały ubiegłej nocy 97 członków organizacji 
faszystowskiej Prerconcrust. Wśrćd aresz- 
towanie nastąpiło w czasie nielegalnego 
zebrania, 

WROCŁAW, Wczoraj odbył się mię- 
dzynarodowy mec zbokserski Łódź—Wroc- 
ław, zakończony wynikiem nierozstrzyg= 
niętym 8:8 

SOFJA. Sądy okręgowe wykreśliły q 
rejestru 39 towarzystw o charakterze polta 
tycznym, Większość dzienników partyja 
nych przestała wychodzić, 
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W ostatniem wydaniu tygodnika ludo- 
wego „Piast* (ur. 31 z 17 bm.) pisma 
najbliższego W. Witosa, a wyrażającego 
dziś poglądy wszystkich ludowców, uka- 
zał się naczelny artykuł p. t. „Jasno i 
wyraźnie”, którego ustępy brzmią: 

„= Każdy myślący | mający choð tro. 
thę ambicji człowiak dąży do zapewnienia 
scbla możliwis największej samodzielno- 
ści i niezależności, zdobycia podstawy by- 
tu, a jsżeli można także i własnego ką. 
ta, Kiedy zaś osiągnie to, robi wszystko, 
ażeby na swoich śmieciach zostać niaogra- 
niczcnym panem. Do tago samego, choć 
w nieskończenia szerszym zakresie, zdą. 
żają ludy i narody, zabezpieczając sobia 
lo, co posladają, a nawet rozszerzając 
swoje posiadłości.,, 

Tymi, co słę całkiem obojętnie przy. 
pstrywali krwawym i ciężkim zapasom nā. 
rodu, o lie się nie łączyli z wroglem, byli 
żydzi, Wprawdzia w czasie jednago z pow- 
stań trafił się Borek Joselewioz, który 
nietylko, że do powstania poszedł, ala się 
tam nawet wybitnie odznaczył, Tysiące 
natomiast innych Berków trzymało z Mo». 
skalami, uprawiało haniebne szpiegowskie 
rzemiosło, wydając powstańców w ich rę- 
ce, a w czasie wojny w roku 1020 stawa. 
ło z bronią w ręku po stronie bolszewic. 
kiej, Nio mcżna przecież brad w rachubę 
tej garstki młodzieży żydowskiej, która 
poszła do legjonów, a siadząo przeważnie 
po kancelarjach, doczekała się sewitej za- 
płaty, bo wdzięczna Polska dzisiejsza, 0- 
dejmując swoim od nst, dała im pienią_ 
dze i stanowiska, a wybranemn narodowi 
nietylko prawa, ale i przywileje, 

Jeżeli troska o państwo, obroua jego 
bytu i niepodległości należą do Polaków, 
jełeji państwo to jest ich własnością, i6- 
Żeli oni tyle przelali krwi 1 ponieśit ofiar, 
to, logicznie rzecz biorąc, do nich też po- 
winny uależeć wszystkie dobra w niem się 
znajdujące. Mam tu na myśli dobra zarów- 
wno moralne, jak i materjalne, Do nich 
między innemi zaliczyć należy: ziemię, 
domy, pieniądze, przemysł, handel, rze- 
miosło, urzędy, szkoły, naukę prasę, iD- 
stytucje. 

Tymczasem co się n nas dzieje? 

Wprawdzie wszechwładni przyjaciela 
żydów przeważnie nie ogłaszają statystyki 
posiadania ziemi, ażaby społeczeństwa nie 
przeraża a równocześnie nie pobudzłó go 
do obrony i czujności, ale my wiemy, że 
żydzi porobili ogromne postępy w tym 
względzie I nie myślą się wcale na tej 
drodze zatrzymać, Wiemy, że w Polaco 
jeet sporo już takich powiatów, w którvch 
większość ziemi dworskiaj należy do Ży. 
dów. A gdy dziś nabycie jednego zagona 
gruntu staja się dl achłopa wprost niepo. 
dokieństwem, to dla Żyda nabycia tysięcy 
morgów rzecz anaturalną, Gdzła i0 ze» 
prowadzi? 

Już nietylko wiadomą, als jaskrawo 
widoczną jest rzeczą, że wiele miast pol- 
skich Żydzi opanowali zupełnia a we 
wszystkich niemal, oprócz Poznańskiego, 
posiadają ogromne wpływy, Jest rzeczą 
zupełuie powną, że wa Lwowie, Krako- 
wie, Warszawie, Łodzi, ogromna więk. 
szość raalności należy do żydów, nie mó- 
wiąc już o miastach mniejszych jak: Sta. 
nisław, Tarnopol, Przemyśl, Jędrzefńw, 
Stopnica ozy Pińczów, A przecież nie brak 
różnych Buczaczów, FErońcw, Zakroczy- 
miów, w których własność żydowska do 
stu procent doszła lub dochodzi! 

Przysłowie, które mówi, ża kto ma pie- 
nłądze, to ma i rządy, da się w całej peł- 
ni do naszych Żydów zastoscować. A le. 
żeli osio? obładowany złotem mcże przejść 
prze każdą nrzeszkodę, to cóż dopiero mó. 
wić o narodzie wybranymi... Przez banki 
Żydzi nietylko epannwali życie ekono- 
miczne, ale wprowadzili lichwę. którą w 
srosćb rozbólniczv niszczą chłopów. Ma. 
jąc prawie czły handel i przemysł w 
swnim ręku, tworzą kartele. dyktnją ceny, 
zarówno na towary przemysłowe jak i na 
produkty rolne. Zaprzęgają miljony ludzi 
da niewolniczej pracy na siebie, Cena ko- 
nin, krowy, zboża, siana, drzewa a nawet 
śwóni zależy prawie wyłącznie od Żyda. 

Rzemiosło, zwłaszcza lepiej płatne I 
lżejsze, zagarneli Żydzi, Krawiectwo, 
szewstwo, gelarstwo naseży prawie niepn- 
dzielnie d onich. We wszystkich innych 
branżach każdy większy i lepiej prosperu- 
jący warsztat jest żydowski. Polscy rze- 
mieślnicy albo pracują u nich za marną 
zaułatą, albo też usadowili się no ciem. 
nych, ciasnych zaułkach, prowadząc nie- 
wciniczy żywot 

W dziedzinie urzędów mieści się za- 
równo słaba, jak nicirchanie bolesna 
strona naszego życie. Daństwowego, Nie. 
które pisma próbow=-- "wliczyć, iłu wy- 
chrzzcenych lub c`- czych tylko Żydów 
zajmuje stanowisza w urzędach wojsko- 


wych, w Najwyższej Izbie 
Najwyższym Sądzie Wojskowym, w są- 
dach wogól, w skarbie, administracji, ilu 
ich jest i jaki procent stanowią w adwo- 
katurze, w madycynłe I innych wolnych 
zawodach, I doszło do tago, że my nie lə- 
piej wyglądamy od jakłejś murzyńskiej 
kolonji położonej w bgłębokiaj Afryce, i 
to już dziś, A za lata zostaną nam stano- 
wiska woźnych i sprzątłacze prochów 
przed stopami synów ł córak Izragla. 
Odwisczny młaszkaniec tej ziemi, chłop 
polski mie może się dostać do skarbca 
NAUKI polskiej, bo mu Żyd przybłęda za. 
grodził drogę. Syn tego chłopa niszawsza 
ma dostęp do SZKOŁY ludowaj, a dziecko 
l żydowskia buszuje po nniwersytatach. 
| Tamten ciemny i niszaradny wyrasta na 
niewolnika, tsn na rządcę i pana, Podsta- 
wę zaś i możność wykształcenia dają mu 
polskie pleniądza i polskie zakłady: Czyż 
to nie wielka ironja, Polskie uniwersyte. 
ty, utrzymana z płeniędzy podatkowych, 
wypuszczają 00 roku tysiące wykształoo” 
uych Żydów, którzy zajmują lozna sta. 
nowiska urzędowe, a nieliczni synowie 
chłopscy, skończywszy po trudach niesły. 
chanych uniwersytet, pasą u ojca krowy, 
jeśli nia ohcą zaprzedaó swej duszy i prze. 
konania, 


Czytelnictwo stanowi w świeca cywili. 
zowanym obeonie ogromną potęgą, Cóż 
się zaś u nas czyta? Przewaźnie KSIĄŻ- 
KI I GAZETY, wydane przez Żydów i ich 
popleczników, Pisze się zaś to, co Żydzi 
zechcą I oo potrzebują, Książki przez 
nich plsnge i wydawane, nieraz nawet 
ładnym i patrjotycznym szyldem ozdobio- 
ne, podają dobrze ukrytą, niezdrową 
strawę, która zatruwa młode dusze, wpro- 
wadza zamęt i anarchję w pojęciach, po- 
drywa i wypacza charaktery. Specjalną 
metodą, pisma owe potrafiły też dopro- 
wadzić do tego, że ozytelnicy ich wszę. 
dzie widzą zło — tylko nie u Żydów, Ży. 
dzi też na wielką skalę tabrykują litora- 
turę pormograliczną i skutkach, o któż 
rych nie trzeba chyba pisać, 

Trzeba pamiętać, że ŻYD DZISIEJSZY. 
to nie jest ten Żyd dawny, co przed psem 
uciekał, jak mógł, nieraz na drugie pie- 
tro kamienicy, Dziś on nietylko nie nucie. 
ka, ale prowokuje,  Zaczepła I atakuja, 
stając się coraz więcej pewnym siebie 1 
ooraz więcej zuchwałym,.,, 


Niemało jest takich, co to przeżarci 
liberalizmem, czy zaprzysiężeni W SŁUŻ. 


„KURJER" z dala 19 czerwca 1934 : 


 Piastowcy o Zydach 


Kontroli, w BĘ MASOŃSKĄ, głośno i po olchu per. 


swadują codziennie, że Żydów tknąś nie 
można, bo to uwłacza kultarza | zasadom 
demokracji, a my musimy dowieść nasza. 
go liberalizmu, choćsyśniy mieli poginąó 
jak rude myszy w poniele, 

W głowia się pomieścić nio może, gdy 
się zacznia myśleć o tych rzeczach. 


Stan podobny jest już nietylko hań- 
błący, ale szkodliwy i niezwykie niekez. 
płeczny, Czegoś podobnego nioma chyba 
na całym świecia, POLSKA zdaja się, sta. 
nowi pod tym względem jedyny WYJĄ- 
TEK, Jeżeli NIEMCY, gdzie odsetek Ży. 
dów w porównaniu z Polską był niaskoń. 
czenie mniejszy, uznali ich za niebez- 
płecznych dla siebie, to cóż dopiero może 
byd u nas? A Nłemoy znają Żydów lepiej 
jak wszyscy, bo to przecież ich dawni 
wierni przyjaołale, 


Zagadnienie żydostwa w Polsce to NIE 
JAKAŚ HECA PRZEŁ ENDEKÓW urzą- 
dzana, To nie szarpanie ich za brody, 
szturkanie na ulicy, wybijania szyb, albo 
popychanie na jakimś jarmarku. To już 
kwestja BEZPIECZENSTWA i jego przy- 
szłośńoi, to zagadnienie moralne i kultu. 
turalne, to kwestja BYTU I CHLEBA dla 
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miijonów, to kwestja posiadania dóbr ma. 
terjalnych i moralnych, albo przez Żydów 
już zagarniętych, albo też zagrożonych, 
Tu już nio można bawić się w ŻADEN 
LIBERALIZM, ani też sentyment, Naszym 
obowiązkiem jest nietylko  utrzymaó 
wszystkie dobra, nalażące się polskiemu 
narodowi, w naszem ręku, ale przekazać 
je bez uszczerbku naszym następcom, 

Jeżali lwestja ta stanęła tak: MY, 
ALBO ONI — to na to odpowiedź jast, 
krótka ł jasna, Tylko my. i 

W naszem państwia złemia musi być 
dla nas, szkoły dla nas, chieb i praca dla 
NAS, 

A co dla Żydów? — O to nas głowa 
nioma boleć, Niech się o to trapią Żydzi 
1 ich przjaciele, którzy z nimi Żyją, z niok 
korzystają i o nich się starają, 

My powtarzamy i powtarzać będziemy! 
mamy wielu nieprzyjaciół i wrogów, ale 
NAJWIĘCEJ DLA NAS NIEBEZPIECZNY 
MI między nimi są ŻYDZI, To trzeba no. 
wiedzieć jasno i wyraźnie. Mało powie. 
dzieć, trzeba wysnuć wszelkie konsekwon: 
ojo,“ 

Wystąpienie to, przychodzące po do- 
brych objawach ze strony ludowców w 
Sejmie w ostatniej sesji i wpismach, ale 
tym razem szczególnie dobitne, jest wy: 
razem poważnego zwrotu w obozie ludo. 


wym. 


Austryjacy 0 Zydach 


„Moment“ z 3 bm. w depeszy ż. a. t. 
z Wiednia donosi o nastrojach, panują- 
cych w stosunku do Żydów w kołach 
grupy „chrześcijańsko-niemieckiej", od 
której spodziewano się wstrzemięźliwo- 
ści. Na wiecach 

„— prawdziwą burzę zachwytu wywo- 
ływało żądania „numerus clausus“ i re- 
wizji praw obywatelstwa Żydów wschod. 
nich, którzy osiedłili się w Austrji po 1914 
roku, Życzenia mówców, aby wkrótce mo- 
żna było świętować wyzwolenie się od Ży. 
dów, tak jak to niedawno świętowano ju. 
bileusz wyzwolsnia się od jarzma turet- 
kiego, było przyjmowane burzliwemi okla- 
skami,* 


całaj ludności Austrji. Obce naszemu kra« 
jowi żydostwo jest niesgraniczonym wład 
cą życia gospodarczego w naszym niemiec 
kim kraju.“ 


Walka z żydostwem jest równoznacz: 
na z obroną kraju przed wrogiem ze» 
wnętrznym: 


= M tych warunkach obrona przed 
napastliwem i żądnem władzy żydostwem 
jest niczam innem, jak obroną ojczyzny i 


| jedyną bronią, zabezpieczającą naszą kul. 


turę,“ 


i Okazuje się, że w Austrji to sama 
niebezpieczeństwo zagraża ludności nie- 
mieckiej, co w Polsce ludności polskiej. 


Ta sama depesza przytacza argumen- | Nic też dziwnego, że argumenty, wysu- 


ty prasy austriackiej przeciwko Supre= 
macji żydowskiej: 

„= Nikt już nie zaprzaczy, że żydostwo 
posiada 60 — 80% majątku namodowego, 
chociaż Żydzi wynoszą nie więcej, jak 5% 


Sjoniści o sanacji 


Hartglas ocenia („Hajnt“ z 4 bm.) wy- 
nik wyborów do rad miejskich. Sjoniści 
uzyskali ilość mandatów, której nie prze- 
widywali: 

„= Z ogólnej liczby ponad 1300 żydow. 
skich mieszczańskich mandatów ponad 600 
uzyskali sjoniści, przytem ponad 400 na- 
leży do ogólnych  sjonistów (centrum, 
przyp. red.) 


Wniosek z wyborów dla Żydów: 

„— Sjonizm jest siłą, Zorganizowana 
myśl sjonistyczna ogarnia prawie 50% 
ogółu żydowskiago, Wśród Żydów zwycię- 
za tan, kto wysuwa samodzielną politykę 
żydowską, niezależną »d wpływów nieży- 
dowskich,* 

„= Nauczka dla polskiej elity jest ta- 


Wniosek dla sanacji: 

ka: nie wierzcis wszystkim „Mośkom*, 
pośrednikom i kombinator>m, że sjonizm 
utracił swój wpływ, Wszystkie inne u- 
grupowania, łącznie nawt z pomocą sta. 
rosty z jednej strony i sjonistyczną pO- 
zycją z drugiej strony — wynoszą tylko 
50%, a sami sjoniści — 50%, Nieprawdą 
jest, że sjoniści są zasadniczymi przeciw- 
nikami panującaj polskiej partji (czy kto 
twierdzi. — przyp, red) Są oni tylko cb- 
jektywni wobec niej.. Jeżsli miarodajne 
czynniki pragną opierać się na Żydach, 
to winne Żydom dać to, co im się należy 
według sprawiedliwosc: (żydowskiej, 
przyp. rəd.) i według konstytucji,“ 


I jeszcze jeden warunek, jeżeli sana- 
cja chce utrzymać się u władzy: bez- 
względna walka z polskim obozem naro- 
dowvm, wyznającym zasadę praw go- 
sprodarza w swoim kraju ojczystym: 

„= I jeszcze jedna nauka: przəz tole- 
rowanie judofobskiaj polityki i agitacji 
nie osiąga się nic, Endecy oba pokoleń 
zawsz prześcigną sanację w judofobii i 
prowadzą do tego, co wydarzyło się w Ło» 
dzi,” 

_ Widoki sanacji według tych zaleceń 
sjonistycznych nie są bardzo pomyślne: 


m a a aa 


trzeba wyróżniać sjonistów, trzeba jesz- 
cze bardziej zwalczać żywioły narodo- 
we, a wzamian za to ma się osiągnąć 
„objektywne traktowanie". 


wane przez uświadomione koła przeciw 
Żydom, w obu krajach są jednakowe. 
Nie trzeba tylko zapominać, że w Pok 
sce odsetek Żydów wynosi przeszło 10 
procent. = 
To są skutki przywileju zwanego 
„równouprawnieniem”, « 


~ 


Prenumeratę „Kurjera“ X. 
E zamawiać, można każdego 
dnia miesiąca. mmm 


Kronika sportowa 


t. K. S. — Pogoń 2:1 (2:0) 


Drużyna łódzka wygrała spotkanie z 
Pogonią nietyle zasłużenie, ile przypad- 
kiem. Dwa punkty uzyskane przed 
przerwą, z których jeden conajmniej 
wątpliwej wartości, a drugi będący wy- 
nikiem źle obmyślanego wybiegu Albań- 
skiego, wystarczyły ŁKS-owi, aby przy 
dobrej obronie po przerwie utrzymać 
wynik, 

Pogoń dostała przykrą nauczkę na 
własnem boisku, co powinno miejsco- 
wym wyjść raczej na zdrowie. Tak bo- 
wiem grać, jak to uczyniła Pogoń do 
przerwy, nie należy. Nie produktywność 
napadu, ospałe tempo, stale spaźniająca 
się pomoc i nieczysto grająca obrona, 
oto „walory“ miejscowych, które za- 
pewniły ŁKS-owi powodzenie. 

Że Pogoń jako tako grać potrafi, to 
wykazała dobitnie po przerwie, kiedy 
przez pełne 45 minut przesiadywała pod 
bramką gości; wszystko działo się 
wówczas naodwrót i Zimmer nie bawił 
się piłką, i Matjas II mniej driblował i 
Nachaczewski rozruszał się. — Szkoda 
wielka, że to wszystko stało się za- 
późno, ŁKS bowiem ściągnąwszy pomoc 
od tyłu, przy dzielnej postawie Frymar- 
kiewicza, zdołał wytrzymać napór go- 
spodarzy. Jedyny punkt dla Pogoni zdo- 
był Matias I z rzutu karnego za rękę 
obrońcy. 


Wisła — Podgórze 5:1 
W meczu o mistrzostwo Ligi Wisła po- 
konała Podgórze 5:1 (2:0) 'W pierwszej po. 
łowie zaznaczvła się lekka przewaga Wi. 


sły dla której bramki zdobywają Sołtysik 
i Łyko, Po zmianie pól Wisła zdobywa 
dalsz3 trzy bramki przez Optułowicza (2) 
i Reymana, Honorowy punkt dla Podgórze 
był działam Hodury, 5 


-mm 


KWAŚNIEWSKA BIJE REKORD POL. 
SKI W OSZCZEPIE, W Łodzi rozpoczęły 
się zawydy lekkoatletyczne o mistrzostwo 


okręgu. W ramach tych zawodów Kwa- 


śniewska ustanowiła nowy rekord Polski 
w rzucie oszczepem osiągając 39,10 mtr, 

WIELKIE ZAWODY  LĘKKOATLE- 
TYCZNE POLAKÓW AMERYKAŃSKICH. 
W Chicago odbyły się wielkie zawody 
lekkoatletyczne Polaków amerykańskich 
celem ustalenia reprezentacji na śgrzyska 
Polaków z zagranicy w Warszawie, Udział 
w zawodach wzięli najlepsi zawodnicy i 
zawodniczki z całaj Amaryki, Ze względu 
na silny wiatr i niepomyślne warunki, 0- 
siągnięto gorsze wyniki niż przypuszcza- 
no, W najbkższych dniach odbędą się 
drugie zawody eliminacyjne w Nowym 
Jorku. Skład reprezantacji amerykańskiej 
Polonji na igrzyska w Warszawie usta. 
lony zostanie w połowie przyszłigo tygo- 
dnia. 

LEKKOATLETYCZNE MISTRZOSTWA 
POLSKI, Mistrzostwa lekkoatletyczne Pol- 
ski odbędą się ostatecznie w Poznaniu w 
dn. 7 i8 lipca na sta:ijonie miejsk'm, 

WRECZENIE WITTULKTEJ PTJOTO_ 
WFJ NAGRODY SPORTOWEJ WALASIE. 
WICZÓWNIE, 2 bm. © godz, 11-3i w suli 
konfzrencyinej Państwowego Urzędu Wy. 
chowania Fizycznego odhęlzie się urnesv. 
ste wręczenie Wielkiej Honorowoj Nagre- 
dy Sportowej. przyznanoj na własresć p, 
Stanisławie Walasiewiczó wnia 
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CZERWCA 
Wsch. sł. 3 g. 14 m. 
Zach. sł. 19 g, 36 m. 


Poniedziałek 
Marka 
(Wterek Gerwazego) | 


Odjazd pociągów z Krakowa 


Də Warszawy przez Częstochowę: 0,45 
(kursuja od 15 maja do 6 października). 
7.15 'p), 1158, 15,15, (kursuje od 14 sierp- 
nia do 20 sierpnia), 1720 (p), 23,00. 

Da Warszawy przez Kielce, Radom. 
Dęblin: 22,15, 

Do Katowic: 5,10, 6.01, 6,50, 731 (Lux- 
Torpeda kursuje wtorki środy, czwartki 
piątki i soboty), 10,45, 11,22 qr), 12,23 
(Lux-Torpeda kursuje wtorki, Środy, 
czwartki piątki), 13,20 (kursne od 17 
czerwca do 2 września codziennie), 14.25, 
17,12 (p), 19,25 (kursuje codziennie z wy- 
jątkiem 25, 26 grudnia j 21 i 22 kwietnia) 
21,30 (p), 21,36 22,27 (Lux-Torpeda kur- 
suja tylko w niedzielę). 

Wiadeń—pPraga: 1122 (p), 
5.10, 7,40, 14,25, 

Gdynia: 17.12 (p), 21,30 (p), 

Zebrzydowice: 11,22 (p) 14.25, 21,30 (pl 

Poznań; 6.01 10.45, 17,12 (p), 21,30 (p). 

Berlin: 11,22 (p), 21.30 (p), 6,10, 10.45 
17,12, 21.36, rw 

Cieszyn: 17,45. pne |DO AIR 

Chrzanów: 5.10 (kursuje od 31 maja 
do 2 października), 7,40, 11,22 (p), 14,25, 
17.42, 21.30, 21,36. 

Dziedzice: 5.10 (kursuje od 31 maja d? 
2 października) 7,40, 11.22 (p), 14.25, 
17,42, 21,80, 21,36. ań i 

Żywiec: 17.42. i P: I 


Lwów: 11.20 (p), 11.25, 10.00 (p), 0.15, 
2.05 (p). 

Zakopane 0.05 (kursuje od & raździer. 
nika do 15 grudnia), 0,45 (kursuje od 15 
maja do 7 października), .340 (kyrsuja 
od 15 maja do 6 października), 7,25 (kur- 
sujs od 15 maja də 6 października), 8,54 
(kursuje w niadztalę Lux-Torpeda), 9,15, 
18.52 (p), (kursuje od 15 maja do 6 paż- 
dziernika), 14.35 (kursuje od 13 sierpnia 
do 19 sierpnia). 14,48 (kursuje w soboty 
Lux-Torn eda), 15.21 (kursuje bd 15 maja 
do 6 października), 18,15 23,05 (kursuje od 
15 maja do 6 października), 

i —— 

NOGNE DYŻURY LEKARZY: Dr, Gel. 
ler Jakób, Stradom 25, Dr. Kwiatkowski 
Stanisław pl. Matejki 6, tel, 114-01. Dr, 
Marcinkowski  Włodz,  Podwala 1 tel, 
123.50, Dr. Tochowicz Leon Karmelicka 9, 
tel. 177-37, 

NOCNE DYŻURY APTEK. W KRAKO. 
WIE: Apteka pod Białym Orłam Rynek 
A—B 45, Apteka Łobzowska 6, Apteka pod 
łwiętą Kingą Grzegórzecka 9. Apteka pod 
Złotym Lwem Długa 4 Apteka pod Mu. 
rzynam Krakowska 19, W PODGÓRZU: 
Apteka pod Opatrznością Brodzińskiego 1, 


REPERTUAR TEATRU MIEJSKIEGO 
"A IM. J. SŁOWACKIEGO p 
Poniedziałek: „Firma“, | "rp 
REPERTUAR KINOTEATRÓW 
ATLANTIC: „Frankenstećn*, 2 
ADRIA: „Platynowa blondynka", 
APOLLO: „Szalona wdówka“, i 
BAGATELA: „Kismet“, ' 
DOM ŁOLNIERZA: „Igranie z miłością" 
MUZEUM: „Śpiew, całus, dziewczyna”. 
PROMIEŃ: „Wyspa dr. Moreau" i „Ro- 
mes £ Julcia". 
SŁONKO: „Sztabskapitan Gubaniew*, 
` SZTUKA: „Szpieg Nr. 83', 
ŚWIT: „W pogoni za księżycem", 
UCIECHA: „King Kong“, 
WANDA: „Flip i Fiap i „zbrodniarz“, 


21.00 (pl 


ZABYTKI — MUZEA — WYSTAWY 
WAWEL 


1 Katedra. zwiedzanie 10 — 13 I 14.30 
— 17. w nizdz. i święta 12 — 1830 i 14.50 
szkolne: Groby król, 20 gr. Skarbisc 20 gr. 
Wieża Zygm, 10 gr, wycieczki dorosłych 
Groby król, Skarbiec i Wieża Zygm, — 
razem 1 zł. od osoby, 

Zamek Królewski (komnaty królew- 
skie), Zwiedzanie Zamku Królewskiego 
wstrzymane aż do odwołania, 


III. Smocza Jama codziennie 9 — 16 w 
— 17 wstęp: Groby królewskie I zł, Skar. 
biec 1 zł. Wieża Zygm. 25 gr. wycieczki 
niedz. i święta 9 — 14. wstęp 50 gr. 

IV Rotunda św, Feliksa I Adankta, Ka- 
iedra Romańska Św. Gerona wstęp 20 gr. 
(=> 

Wieja Marjacka codziennie 10 — 14. 
Wstęp 50 gr. dla wycieczek 25 gr, 
MUZEUM NARODOWE 

L Wvstawa kobietoów mahometańskich 


„KURJER* z dnia 19 czerwca 1934 


W tych dniach ukazały się obrazy | 
wielkiej Chrzcicielki Litwy, królowej 
Jadwigi, przedstawiające wirzch jej 
sarkofagu na Wawelu, aprobowane 
i zalecane przez Władze kościelne. 

Obrazy te wydał ks. kan. R. J. de 
F. Van Roy,  rostulator Beatyfikacjii, 
przeznaczając całkowity zysk na cele 
beatyfikacyjne i rozesłał je dla rozsprze 
daży do księży proboszczów, wszyst 
kich parałji w Polsce oraz do wszyst- 
kich domów zakonnych. 

Przy zakupywaniu obrazu, nabywcy 
wpisują się na deklaracjach, które po- 
służyć mają jako dowód ofiarności i 
kultu narodu naszego dla Wielkiej Mo- ` 


co pzień mese?) Na (podzę do Bedyiikacji Królowej Jadwigi 


narchini, a następnie, po wpisaniu na- 
zwisk do złotej księgi ramiątkowej, 
złożone zostaną w archiwum na Wa 
welu. 

Ze względu na cel i charakter pro- 
pagandowy rozpowszechnienia tych 
obrazów, w żadnym domu chrześcijań- 
skim nie powinno ich zabraknąć a w ten 
sposób przyczynimy się jednocześnie 
do pomyślnego zakończenia procesu 
beatyfikacyjnego Królowej Jadwigi. 

Obrazy artystycznie wykonane, na- 
bywać można w każdej kancelarji pa- 
rafjalnej, podrisując i składając 3 zł. 
Łść3456 3456 345 6 (KAP) 


oprawozdanie Krak. Are, Kom, Ratunkowego 


(za okres zimowy 1933/4) 


Dochody krakowskiego Arcybiskupiago 
Komitatu Ratunkowago zmniejszyły się 
w ostatnim ryku sprawozdawczym w stJa 
sunku do poprzedniego przeszło o 15,000 
zł. — Głównem źródłem dochodu były 
ofiary nadsyłane do biura Komitetu i ad. 
ministracji pism, Poza gromadzeniem go- 
tówki zajął się Komitet zbieraniem odzie- 
ży dla biednych, 

Podobnie jak w innych latach powstał 
Komitet do pomocy przy wydawaniu obia. 
dów Komitety parafjalne, których człon. 
kawie z troskliwością I sumiennością spał. 
niall swe praca, sprawdzając biadę bezro- 
botnych, wydając legitymacje obiadowe 
i dyżurując w biurach parafjalnych, W 


ciągu działalności swej zimowej w roku 
1933/34 wydawał Komitet okoł» 1,200 o- 
biadów dziennie razem 133.944 obiady dla 
fizycznych bszrobotnych a 19,156 dla inte- 
ligencji, Sekcja Komitetu, zajmująca się 
akcją bloczków dwu i pięcio.groszowych 
wprowadzonych celem ukrócenia żzbrac= 
twa, pozostawała w dalszym ciągu w za- 
rządzie Kongregacj: Pań Dziaci Marji i 
rozwijała się pomyślnie, 'W ub, ryku 
sprzedano bloczków za 11.490,22 zł, 

Przychody Komitatu wynosiły za czas 
wd dnia 12 maja 1933 r, do dn, 11 kwiet- 
nia 1934 r. — wynoeiły 41,887,15 zł, raz. 
chody zaś 40,586,86 zł, Pozostałość kaso- 
wa wynosi 1.300.29 zł, 


Dziś początek: procesu przeciw mordereom 
z ul. A. Potockiego 


Kraków, 18 czerwca. 

Dziś rano rozpoczyna się przed try- 
bunałem sędziów przysięgłych w Krako- 
wie proces morderców Ś. p. Anny Garn- 
carzówny, służącej dr. Nitssenfelda z ul. 
Andrzeja Potockiego 12. Na ławie oskar- 
żonych zasiada Jan Doniec, lat 23, do- 
rożkarz, Władysław  Bobrzecki, lat 24, 
b. słuch. Akad. Sztuk Pięknych w Kra- 
kowie i Kazimierz Schenkirzyk, lat 24, 


b. stud. Akademii Sztuk Pięknych. O- 
brońcą Bobrzeckiego jest adw. dr. Jan 
Bardel, obrońcą Schenkirzyka adw. dr. 
Tomasz Aschenbrener, Dońca adw. dr. 
Hofmokl-Ostrowski i dr. Augustynek. — 
Rozprawie przewodniczy wiceprezes 
Sądu Okr. dr. Krupiński, jako wotanci: 
s. o. dr. Pilarski i s. o. dr. Janicki, — 
Oskarża prokurator dr. Boryczko. 


ceramiki azjatyckiej i uutopejsulej, Ry- 
mak Główny Sukiennice. Codziennie 10-— 
14. Wstęp 1 zł, 

TI, Oddział im, Emeryki hr, Hutten 
Czapskiego Wolska 10. — Środy, Nie tzielę 
i święta 10 — 14, Wstęp 1zł, — Numiz- 
matyka, grafika, broń i przemysł arty- 
styczny: 

IM, Dəm i Muzsum im JJ „Matzjki 
ulica Fłorjańska 41, Codziennie 10 — 14, 
Wstęp 1 zł. Zbiory Jana Matejki ı arty- 
styczna po nim spuścizna, 

IV Oddział im, Feliksa Jasieńskiego ul. 
Szczepańska 11 1 p. Wystawy sztuki pol- 
skiej, japońskiej, dywany, sprzęty z roż- 
nych epok itd. O otwarciu poszczególnych 
wystaw uwiadamia się osobnemi oglosza- 
niami, 

V, Oddział im, Erazma Borącza Kar- 
melicka 51. Środy, Niedziele i Swięta 1) 
— 14. Wstęp 1 zł, — Kilimy polskie 
wschodnia dywany, broń, sprzęty. malar- 
stwo XIX wieku. 

VI. Wieża Ratuszowa Rynek Gł, — Za 
bytki rzeźby polskiej w oryginałach ka- 
miennych i odlewach gipsowych. Od. 
dział otwarty w nmizdzielę i w Święta od 
9 do 13-2j. Wstęp wolny. 

MUZEUM XX. CZARTORYSKICH 
ul, Pijarska 6/15, Zwiedzanie grupami pod 
kierunkiem funkcjonarjuszy Muzeum we 
wtorki i piątki punktualnie o goaz. 10, 11, 
12 Wycieczki i Szkoły tylko za uprzed- 
niem — conajmniaj na 24 godzin — tgło- 
sezniem w Zarządzie za wyjątkiem wtor- 
ków i piętków do 14, oraz sobót do 11 go- 
dziny, e 
MUZEUM ETNOGRAFICZNE (na Wawsla) 
codziennie 9—13, wstęp 50 gr. młodzież 20 
gr. wycieczki szkolne 10 gr. od o8oby, 
MUZEUM PRZEMYSŁOWE (Smoleńsk ły 
otwarte w niedzielę t święta od godz. 10. 
10 do 14, Wstęp 50 gr, VII Barbakan za. 
bytek sztuki iortyfikacyjnej, połot:.nv na 
do 13-ej, dla wycieczek i osćb zamisajsoJ- 
wych także i w dnie powszednie od gdz. 
p ertacjach w pobliżu bramy Florjnaskiej 
Ct» arty od 10 do 14. Wstęp 50 zr. 

z Domu Artystów (PI, Św. Dncha 5) 
Odbywa się wystawa litografij legjono- 
nych Fr, Jaźwieckiego, oraz wystawa ^- 
brazćw, przeznaczonych na zasilenia fun , 
duszu budowy wlasnego Domu Aitystów I 
Plastyków, Wstęp wolny. 


Z PAŁACU SZTUKI (plac Stctepński 
4. Obscnie ctwarty jest og*inop ski 
„Salon 1834* gromadzący najlapsze dzie- 
ła współczesnzego malarstwa  Polskiey >. 
Wystawę zwiedzać można codziennie od 
godz, 10 do 16, Wstęp 1 zł, 

KRONIKA KULTURALNA 

% TEATRU MIEJSKIEGO IM. J, SŁO. 
WACKIEGO, Dziś vstatnrte przedstawienie 
„Firmy* M, Hemera występem M, Modzes 
lawskiaj i St, Jaracza, Jutro we wtorek, 
premjera „Szkoły Podatników“ aktual. 
nej komedji L, Vernsuil'a w reżyserji J, 
Karbowskiego. Występują pp: Ankwicz- 
Szyjkowska, Kostecka, Burnatowicz, Hie- 
rowski i in, 

KOMUNIKATY 


REKOLEKCJE ZAMKNIĘTE dla na- 
uczycislek urządza w dniach 19—23 czerw 
ca klasztor OO. Bernardynow w Kalwar- 
ji Zebrzydowskiej, 

ODWOŁANIE ZEBRANIA STRONNIC- 
TWA NARODOWEGO W KORABNIKACH 
W dniu 17 czerwca br. miało się odbyć 
wielkie zebrania Stronnictwa Narodowego 
w Korabnikach koło Skawiny, Referat 
miał wygłosić poseł inż, Tadeusz Lech. W 
ostatniej chwili Starostwo odmówiło po- 
zwolenia na zebranie. 

TURNIEJ ORKIESTR PODWÓRZO. 
WYCH, W dniachod 18 do 20 bm, dbe- 
dzie się w „Espłanadzis* turniej orkiestr 
podwórzowych, W ostatnim dniu turnie. 
ju najlepsze zespoły otrzymają nagrody, 

Z ŻYCIA ORGANIZACYJNEGO STRON 
NICTWA NARODOWEGO, Zebranie Sekcji 
Młodych Stronnictwa Narodowego Koła 
im, Romana Dmowskiego odbywają się w 
każdy czwartek o godz. 8-ej wieczorem w 
lokalu własnym, Rynek Główny 6, I p. 
m, 9. 

ZLOT SOKOLI DZIELNICY KRAKOW- 
SKIEJ odbedzie się w Zakopanem dnia 28 
i 29 lipca.. 

SOKOLE OBOZY LETNIE, Tow Gim- 
nastyzene „Sokół“ w Krakowie organizu- 
je w ciągu lata b. roku, obozy wypoczyn-. 
kowe, Jeden z nich dla członków „Sokoła“ 
z całej Polski i ich rodzin przygotowany 
jest w Nowym Targu wd dnia 8 lipca do 
10 si:rpnia, W programie obozu znajdują 


JU. m 


| się wycieczki krajoznawcze : sporty, Koszt 

| jednotygodniawego pobytu w salach zbio- 
rowych wynosi 15 zł. od osoby, w poko- 
jach pansjonatowych od 3 zł do 3.50 zł. 
dziannis. Obćz wypoczynkowy dla człon- 
kiń „Sokola“ z całej Polski, będzie urzą: 
dzony w Żywcu od 15 lipca do 15 sierpnia, 
Koszt utrzymania zł, 240 dziennie, Zgło. 
szenia przyjmuje referat sportowy „Sokół: 
Kraków, ul, Wolska 27, 

POCZTA PERONOWA, Od dnia 15-go 
czerwca br, wszyscy podróżni podczas p3- 
stoju pociągu na większych stacjach ko- 
lejowych, głównych linij kolejowych Kra- 
ków, Katowice, Tarnów, Częstochowa, i 
Dziedzice itd. mogą korzystać z zaprowa. 
dzonej na tych stacjach, poczty peronowej, 
która dastarcza podróżnym znaczków, 
kartek pocztowych i hlankietów telegra. 
ficznych i przyjmuje listy, kartki zwykła 
i polecone, krajowa i zagraniczne telegra. 
my. Przyjęta przez pocztę paronwa ko- 
respnodencja zostaje wysłana do adresa. 
tów niezwłocznie no odejściu pociągu, 
Poczta neronowa będzie czynna w dziet 
i w nocy, 

WYSTAWA W DOMU ARTYSTÓW 
nrzy pl. Św, Ducha otwarta jest od godz, 
10 rano do 4 popol, ' W wystawie biorą 
udział artyści, którzy wycofali swe obra- 
zy z „Salonu 1934 r“ w Tow, Przyjaciół 
Sztuk Pięknych i przystąpił: do Ogólno- 
polskiewn Komitetu Boikotoweso, 

POSTFDZENIE KOMITETU ZJAZDU 
POLAKÓW Z ZAGRANICY. Dziś o godz. 
18-ej odbędzie się w sali Portretowsj na 
Ratuszu przy pl. WW, Świętych organi. 
zacyjna posiedzenie komitetu Zjazdu Pola- 
ków z zagranicy, Zjazd odbędzie się w 
Krakowis dn. 10 sierpnia hr. 

URPCZYSTA ENCYKLIKA „RERUM 
NOVARUM" Dnia 10 bm, odbyło się, uro- 
czysto nabożeństwo, wśród którago ks, ka. 
nonik Sławiński wygłosi? okolicznościo- 
we kazanie, poczem wyruszył pochód ze 
sztandarami wszystkich ' katolick:ćh sto- 
warzyszeń na Rynek, Przy śniawach reli. 
gijnych 1 przy dźwiękach orkiestry, wv- 
głosił odpowiednie przemówienie dr. 
Schpanbauer i prof, L, Sikora.: - 


ZDARZENIA | WYPADKI 

SĄD OKRĘGOWY KARNY W KRAKO. 
WIE po przesłuchaniu 7 świadków wyda? 
wyrok skazujący Wojciecha Kubasa na £ 
lata więzienia na spowodowanie Śm.3rci 
Ludwika Potockiego przez pobicie go ko. 
łami po głowie. Ferdynand Smolej, który 
również brał udział w napadzie, został 
skazany na rok więziania z zawieszeniem 
kary na lat 5, Oskarżał prokurator dr, 
Edward Pęchalski, bronili: dr, Aschenbre. 
ner i dr. Skiba, 

SKAZANIE GROŻNEGO WŁAMYWA.- 
CZA, Sąd okręgowy w Krakowie p» prze- 
nrowadzonej rozprawie skazał Karola 
Miszczyńskiego, lat 29, na 6 lat więzienia, 
Stanisława Kmiatka na 18 missięcy wię. 
zienia za dokonanie szeregu włamań. 

BEZPRAWNE SPŁATY, Do jednego z 
członków Stronnictwa Narodowegu zało 

sił się w tych dniach listonosz w gelu 
zainkasowania abonameniu radjowego | 
zażądał 3 zł, 20 gr, Na uwagę p, N, że a- 
banament kosztuja 3 zł. listonosz ośw:ad- 
czył, że kwota 20 gr. przeznaczona jest na 
„strzelnicę Piłeudskiego", Mimo, że p. N, 
oświadczył, ża „opłaty“, jaks nienależą- 
caj się, nie zapłaci listonosz nie chciał 
ustąpić, wkońcu jednak przyjął kwotę 
3 zł, a nazwisko p. N, zanotował, Pobiera. 
nie jakichkolwiek „splat“ dodatkowych 
poza przewidzianemi taryfą pocztową jest 
bezprawne i nikt nis jest obowiązany ich 
łacić, F 
ć FKSPLOZJA MASZYNKI SPIRYTUS0. 
WYJ. W sobotę w mieszkaniu przy ul. 
Kołłątajt 3 eksplodowała maszynka spi. 
rytusowa w chwili naławan.ia spirytusu 
przez Wacławę Bernatównę, Na Bernatów" 
nej zajęło się ubranie. Wezwana straż po. 
żarna ugasila ogiań, a ciężko poparzona 
Bernatównę odwieziano do szpitala, 
NAGŁE ZASŁABNIĘCIE. W shoti 
zasłabł nagle na ul, Św, Marka znay w 
Krakowie ślepiec nazwiskiem Mądrzykow* 
ski, Pogotowie zabrało starca do szpitala 


Audycie radiostacji 
krakowskiel 
Poniedziałek. dnis 18 czerwca 1%66 r, 

6.30—7,25 Audycja poranna z Warsza* 
wy, 11,50 Program na dzień bież, 11,57 
Sygnał czasu, hejnał z Wieży Marj. 12,03 
— 13,05 Transm. z Warszawy, 13,05 Plx- 
ty gramofon. 14,00 — 18,15 Transm, z War- 
szawy, 18,15 Płyty gramofonowe 18,20 — 
18,55 Transm. z Warszawy, 18,55 Wiadom, 
bież, 19.00 Rozmaitości, komunikaty, 1910 
Program na dz, hast, 19,15—19,55 Transm, 
z Warszawy. 18,55 Lokalne wiadom sport. 
20.00—21,02 Transm, z Warszawy, 21.02 Pa 
gadanka: „Kult żołądka i jego piawcv* 
wygl, p. F, Stendigowa. 2112 — 2305 
Transm, z Warszawy, 


A O m EW) 
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Znany z solidności iuro Reklam Swietlnych 
M EB L. [E | |art zara B i Plakatowania Afiszów 


a e 
sypialnie, jadalnie, gabinety z własnoj Rzećhu Rościelnci Lwów, ul. Lindego 7, tel. 20-98. 
Bo wyj peler hę EEEE RÓW E) Najkorzystniejszą jest reklama świetl 
AGB Jana Wotitowicza 


na w estetycznych, specjalnie dla rekla 
B M e A Pi w Przemyślanach, woj. Tarnopol, 


my zbudowanych blokach świetlnych prz! 
Poleca P. T. Dnohowieństwat Ołtarze, 


przystankach tramwajowych I eutobuso 

wych. Bloki oświetlone do późnej nocy 
Lwów, Sobieskiego 3. lemno Tel, 70-45. ambony, Chrrścielniae, konfesjonały ato. 
Odnawianie I konserwneja starych olte- 


oglądane są przez tysiące osób. 
Dział plekatowania afisgów wyposaża 


EJISK rzy. Ceny A == derogas ny w tablice tak w centrum miasta jal 
w s letyt 
Lwów, Kopernika 18 tol 18-60 7 PAD" "kz anio PPOR Ua | 
us DAJ GROSZ NA LOPP, pe 


Bławatne Wely, jedwabie, NA, pościel aes w; Br, ORZECHOWSKI yy tna 


Każdy wyraz 10 groszy. — Ogłoszenia e Jedno ogłoszenie nie może przokragzał 
ale hnadlewege 10 wyrnzów 50 gr. dla 9 << 50 słów, Ogłoszenia reklamowe wśród 
peszuk. pracy de 13 wyrazów 50 gr. i ; i i drobnych kosztują za 1 mra. 1 łam. 30 gr 


Worochta Rozłucz Rymanów-Zdrój 


Biellzną 
Nawoeresay pensjonat „OAZA'Jwilla „STANISŁAWA piękniej, p.jonat „Teroga” p 
mięska e pod sj ARA BEN Ion araw ikia wiród lasów blisko kąpieli po- asai m, p a 


skar- łożona polecą pekojo z balke- 
Ara AE ge Noir iP Że dż 47, stzymaaiew, ae z dokorowom pótyzazl am, 


W o pk M mana woda, balkeny, le- Cony niskie. 
4 wie "|dalel, łarienki, pianino, radjo, 
rze poleco pięknie Moto nad Prutem Ww Kosowie 
? firma + ebsząrgym placam ~ kuchnia|(kjKołomyjł) w roalnośsi Dra 
ZYGMUNT wyberowa, Ceny alskie. Telef. TARNAWSKIEGO de wynaję-|"ad Popradem, bliske kolej w 
13 17557|cia (nowy) dworek. Sliexme po- xaelisznem, pięknem miejseu — 
Z A L ES KRI m |łężępie w parku, egredzie nad poleca pokoje wraz x mtrzyma- 


Juteresy handl {i Pokoje umóbł. 
Pracownia Szklarska Urzędniczka 


B. Stelmacha, Lwów, Kopornika|baakowa, poszukuje ładnoge, 
22, tel. 43-79 wykoauje wsze|.|OR<cznego pokoju umoklewa- 
kie robety szklarskie, Polena|słege I lub II piętro, osobne 
wielki wybór ram i karniszów|weiście, łazienka, okolica Peli. 
najnowszych wzorów pe conąch|techniki, Listopada, Patoekiego 
sajniżezych. 1126] ntrrymaniem przy kulturalnej 
Mt- katolickiej radzinia. Oferty x po- 


Piwniczna 
Peńsjonat "Zefijówka”, yiia 


daniem esny Kurjer Lwów, Zi- R FE LJ niem. Kaehnia na maśle. Cen 
E E marowiesa 10, „Spokój“. 20176 hudu Bojków -Skole akade kuchenne I gospoderese praystepne. 2011) 
poedare P A 4. 1103 REI lóż: wóród ią pensjonat (jarski), le p'oa 
i A asu szpilkowego, na erom. iè. 3 a 
okój Pokoje Bonseste: Kuśjinia do- = Rabka Zary te 


Plęrwazorządny ponsjonnt „Pod 
LUBONIEM* peloea pokejo sło: 


uctanę z worańdami, caledxien. 


Nie wyrzucajcie frontowy słoneczny fortepian aiy bęrowa. Adres „Willa ua Pa ZDROJOWISKO 


„1-53 s ewontnal ż lneścię ku- 
Bwoich Pieniędzy, kupujące Ja: ie pie pra a Tel 51.89 R i nym kuj ggf” salus 
a a oz ucz owe, jędGa - Dromowe, orewi- 


tandetę sklepową lecz wprost|Lwów, Tarnowskiego 69 m. 5 nem utrzymaniem i pościelą. Ce 
, go m. Ja 
w źródła, Firma SANDKER, 20192|Lwów, ul. Zyblikiowicza 2 I p. news, kwasewęglewe. Deskenałe|ny niskie. 20203 


wytwórnią mebli i tapicernia, 
Laona Sapiehy 34, poleca awe 
wyrəby susżonę na własnej 


"|Najptękniejszy pensjonat „Jani.|warunki lecznicze. Karnejo 
dia Sieaca 0 AK 5 gr. na" wśród lasów azpilkowyeh, czałtewe. Zródłe minoralne % 
irównież w języku niemieckim pokoje słonoczne z balkonami,|pisia- laformuja Zarząd, 934 


Szczawnica 


willa „Jancexzka” Pieniny, poloca 


Buszarni i pierwszorzędnego frand. 1106|4 raxowa smaczna i obfita pen- r 
gatunku. Sypialnia, Jadalnie, m ia 3.50—4 zł wi) _ Worochta paka mała jad ała bi" 19072 


dzenia kuchenne. Ołomany,| eg de ni mie kzapłałała == Polski pensjonat „Porełka” — 


Zakład mecha Skole-Groedlowo 22 kamfertowych pekel — wyk. Truskawiec 


z E A tz ab acz Aplikanta niczny nowe otwarty pensjonat „CA-|wistna kuchnia warsząwska — A : 
2 atorńwa a Kadi Mbank waż, Kartmierza  |SINO* komfort, tenis, bibljoteka,|Wytwerne tewarzystwe. osy Chrzeżjjatski ponsjonat „Krzy- 


Kolankewskiego radjo, sala dancingowa, wyśmie- 


konkaroacyjno. VI255|via". Pokoje słoacoxne. Kuehnia 
we Lwowie prze. |nita knehala, eony niskie. n adiar id T dawali 


djetetyerna, Ceny niskie. 18984 
Worochta aa JA” © 
Wytworny 46 pokojowy hotel — Jaremcze 


p niskich dogodnych spła- SE EA AŚ i vaa ea toe 
ch. Uwaga! Każdy kupu-|Przyjmę Adwokat Nowy ry- 1 
Jacy Korzysta po roku z bez. Hlca-Zdrój., a? $F ERY; m ie ER Kaa skele | 15023 
płatnago odnowienia mebli. |———————- | kala: PASAŻ HAUSMANA 4 ether, Skele. U 


Uwaga na firmę SANDKER [wejście ed al. Sykstnskiej 6 pemejenst „Złoty Róg”. Najpięk-|Pensjonat „MA JESTIC* . 
Lwów. L. Sapiehy 34. 24? 3 R zr i Naprawa aparatów ae | Worochta Bike położenia, „doborowe te“ r pa ae z 
s > nych wsaolkich systemów, 1146 Pensjonat „Liljsna”,jasno pokoje, Warzystwe, wykwintna kachnia, jene słonoczno, biażąca gorąca 
Kościelne werandy, wodociągi, łazienki,pokeje słoneczne werandewe || zimna weds, łarieski, elektry. 
R ARA t Kufr stylowa sala, salonik, smasznajzdala od kurzu I gwara. Cok ks, radjo, garaże, tarasy do lo- 
UPS PEM La Aan 7, | Bu 3 kuchnia, Ceny niskie, _ 20078jplaża Pratu. 17256 żakowasia, dwomergewy park, 
merowieza 17 mozanin. 200 SafieD GSIU( Bibrawia, Sadie 1 Pomidory S k Morsz n dz a Oy OT] 
Barasz, Lwów, Zimorowieza 7. |na wagę. Ocet winny na mia. zukam y ——n rrr 

Huculską 1943|rę. Ogórki kiszone i inne ar. dla mojej córki, studentki porlpensjonat „Stefanja" aentrumjjąg OGŁASZAĆ — 

atylową jadalnię sprzedam. Lwów GREGG a WE ME w_1 | tykuły po wer mą nm pyta) ua ua 5d portal Fa dY Pai Ee 

‘| l Włodzimierz Pyrik jekolicy, nad rzeką przy lopszejjobmiuga, mohnia jotatyczna = A 
Grochewska 68 0 El LEA Meble poleca odzimie: y redzinie. Oferty pod „M. C."|6—8 zł. 17612 TO W „RURJERZE'”” 


Krawów, Mały Rynek 4. 


de wszelkich pe. 
ojl najkorzystnie 
nabyć możaa W WY 


30003 [Administracja Kurjers. 20130 
TWÓRNI MEBLI Fr 
moz Złelińskiego, Lwów 


Uzdrowiska. | JAREMCZE 
Do wynajęcia Colłątaja 5 w podwórzu, Stale 


° Pensjenąt 
k 18 składzie. 4e 1 a 
dwa pokejo 1 kuehnia komfor" Horyniec Zdrój „R ORGA Ne 


tewe Lwów, ul. Jarke S (aaetna stacja kolejowa w miejseu, K 


Humor zagraniczny 
AD GAY: 4 


Łyczakowskiej). 102 s piele — Slarczane — Borowino.|| poleca nłeneczno ekoja 
= Płócienne, we.  Wodolocznietwe wylecza x balkanan, 
5 pokoi skórzano meszty najwygodniejsze jskutecznie i sxybko wszelkie Kuchnia ma ARA 45 
Lwów. Badenish 5 | p. od 1. 7. tylkow Wytwórni „ibis* Lwów,|choroby reumatyexno, kobłose. Cony niskie, 
1934 tel. 12.66, Pe 20147 |Sobtoskiago 9. 1008 |przomiany matorji. Okolica lost- 


ste, — park = tenis = piękne e 
wycieczki — kąpiele rzeczae — Dwór Komorniki 
dancingi — kawiarnia muzyka d 
zdrejowa. Plerwszerzędne pea-|PoSrta_ Borynia, Karpaty pas 
sjonaty zakładowo „Kalistówka” rzeką Stryj, okolica ianek i 

ada i posen saan 


Tanio 
przerabia gorsity, 


oprawla peduszki, i „Alaksandrówka” wykwintnie 


łapie oczka, om- orządzone. Saxon już otwarty! 
ja iy Kraja- k Kargyetajeli Ą „aslogo "Soronu W k 
me £ PEN + ioseanege. ln ji i 
przemysle, Lwm OBUWIE poloen najtaniej katon |eptoke W Pana Dobrzążtkiego ygoczyns 
Daa „lieki pe a JOT.ES ae Zd paid ie Dyr. Zenledn psi Pah prin pa Wana, 
s í » Zdrojowego Horynios — ój. |lazionka, informacje ogdano- 
|2 Kapitalny 2. a 890 : NA 17120 Gzade, Białebożnien. 17741 


= NN EPE 
m Nie. Należ płci p ej. 
ć (Judge N. Jork), S., 


CENNIK OGLOSZEN: [WNN Ann 
Keklamy w tekście : Różne, roklamy : | Ogłoazenia drobna: RUWAGI: FI 


a a ało 150 | Komunikaty 1 artykuly reklemowe . Zł, 1.—| | Ogłoszenin za tekstom ra mm. . . sł.” 030 Omyłki, które zasadniczo nie zmieniają troše 


oszenia, nie upoważniają do żądania zwrow 
„ 080] | Na ost. stronie t wśród drob. (6 tam.) „ HE per ani też 4 obowiązują Administracji 


do bezpłatnego powtórzenia anonsu. Komunis 
kntów bezpłatnych ule umieszczn sią. Zniiek 


ièa „1.200— | Na stronie kronikarskiej . . 


Cała 1-sza strona . . : 6 
. 7p 5 0'80 | W dodntku litoraoka-nnukowym . 


Nn 2-giej i 3-ej stronie ._ 
Cała ?-ga lub 3-ein strona « of» w 800— | Nekrologi do "00 mm, . « « à 
na dalszych stronach tekstu e «a p 0:70 a = ) y e.. 
Cała strona . SP o e ee een EOM „KE powyżej 300 mm, 


CK) 
Le ee 


Na 1-szej stronio . . » a 


Ogłoszenia drobne za słowo. « « w» 
Męniesca . É . o o k . «. ©) 0:20 
a poszukujących. pracy za Mowo m nie udziela się. Reklamacje miejscowe uwzględ: 
Drobne ogłosz. przyjmaje się tylka za gotówkę. nin się do dni 3-ch, E R do dni Sapa 
od daty ukazania sią ogłoszenia, Za ogzom. 
plarze dowodowe liczy się 25 gr. Ogłoszenia 
do numeru bież. przyjmuj”. się do godz. l6-ej. 


a. m 


ow. red. Marjan Ostrowski, 


m—uN—>-L>„>-onn ns 
Podstawą obliczenia jest 1 mlm w f łamie. Podwyżka cen ogłoszeń może nastąpić w każdym czasie i obowiązuje także te ogłoszenin, które zostały 
Zamówione poprzednio, a nie były zgóry zapłacone. — Za zastrzeżenie miejsca dolicza się 25 proc. — Ze ukłed tabelaryczny dolicza się 50 prue. 
Ogłoszenia w numerach świątecznych 1 niedzielnych (z datą poniedziałkową) kosztują o 20'|, drożej. 


Wydawca: D. Maciejko.  Czcioa kami DRUKARNI KRESOWEJ Sp. z o. o. Lwów. Mochneckiego 48. 


